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fa Redakcją odpowiedzialny 
Stanisław Bronikowski w Poznaniu.

.-tinlstr»cya, Ekspedycja i Bióro Rndakcyi przy pla­
cu Wilbelmowskim pod Nr. 16.

Dziennik Poznański 
jboizi codziennie z wyjątkiem poniedziałków i dni

peświętnych.
Cena ogłoszeń (Inseratów): 

wiersza drobnego 1 sgr. 6 fen. — Reklamy od 
wiersza drobnego 3 sgr. (incl. tłumaczenia).

Listy
jedakcyi, administracyi i ekspedycyi winny być 

frankowane. DZIENNIK P0ZNAŃ5K
Przedpłata kwartalna

wynosi w Poznaniu 2 tal. 15 abr., w państwie nie- 
mieckióra 3 tal. 1 abr. 3 fen., w Anatryi Ó guldenów 
we Francyi 18 fr., w Anglii 4 tal. 15 t gr., w Szwecy 
5 tal. 15 abr., w Danii 4 tal. 2 sbr., we Włoszech 
w Szwajcaryi i Belgii 4 tal., w Turcyi 28 fr., w Ame­

ryce 6 tal. 7* l */s »br.

Przedpłata i ogłoszenia 
przyjmują się w okspedycyi; przedpłatę przyjmują 
w monarchii pruskiej oraz w państwach do związku po­
cztowego niemiecko-auatryack. należących urzędy po­
cztowe. W innych krajach zaś tylko nasze ajentury, 
za których pośrednictwem (zobacz niżej) można także

przesyłać ogłoszenia do eksped. Dzień. Poza. 
Rękopisma

nadsyłane Redakcyi nie zwracają się i niszczone będ

Ajeneye Dziennika Poznańskiego:
W Krakowie Józef Czech, księgarz i Adwiniatracya Dziennika Kraj. — We Lwowie F. H. Richter, księgarz. — W Paryżu przyjmują, przedpłatę Libraire du Luxembourg, Rua de Tournon No. 16 i pułkownik Raczkowski, Rua du 
iauoourg roissonmere 33.—W Londynie: księgarnia B. Bender, 8 Little Newport Street. Leicester Square W. C. — Ajeneye do przyjmowania ogłoszeń: Na całą Francyą Jacques Zebaume w Paryżu, rue de Trevisa Nr. 30. i pp. Havas, 
hantte, b nllier & Comp. Place de la Bourse No. 8. - W Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, Wiedniu i Bazylei: Haasenstein & Vogler. — W Berlinie Rud olf Hossę, Gr. Friedrichstrasse 60. A. Ratemeyer, H. 
Aiorecnt iaubenstrasse 34. Zeidler & Co., internationale annoncen-Expedition. „Invalidendank“ Behrenstr. 24 i Haack et Rabehl, Friedrichstr. 68. — W Bremie: B. Schlotte. — W Lipsku: Eugeniusz Fort, Sachse & Comp. —

W Frankfurcie nad Menem Daube & Comp. — W Wrocławiu Daube, Haasenstein & Vogler i Mosse. — W Pleszewie: L. Zboralski.
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POZNAN, 28 maja.

I dzisiejszy przegląd polityczny od pocieszającój
¡aczynamy wiadomości, że wbrew oczekiwaniu prasy 
jiemieckiéj, któraby Francyą na zawsze ubezwładnić 
jhciała, w Paryżu i po departamentach wzorowy pa­
nuje spokój i że nigdzie z powodu ustąpienia pana 
Thiersa nie przyszło do rozruchów. Stan ten, dowo- 
Jzący większój, niżeśmy się spodziewać mogli, dojrza­
łości politycznej, zawdzięczać przedewszystkióm należy 
jednej i patryotycznój postawie republikańskich dzien­
ników francuzkich, które już to powodowane dobrem 
francyi, już to przewidując, że prezydentura Mac- 
llahona, jako z nienaturalnego powstała zWiązku trzech 
»rogich sobie stronnictw monarchieznych, na długo o- 

«iiaé się nie może — wzywają do zgody i umiarkowa­
na. Na czele tych pism, w pojednawczym odzywają- 
¡yeh się duchu, stoją Bien public, organ p. Thiersa, 
¡République française, organ p. Gambetty.

Pod rubryką Francyi streszczamy artykuły pisma, 
odbierającego inspiracye od byłego prezydenta, na tern 
miejscu wspominamy tylko, że République fran­
çaise, ufna zawsze w zwycięztwo swych zasad, jedy- 
lie legalnych środków chwycić się nakazuje i o legalnej 
:ylko mówi opozycyi. Bez wątpienia, tak się odzywa 
irgan p. Gambetty, wystawieni będziemy na niejedną 
przykra próbę, ale mimo to nie schodźmy z drogi lo­
jalnej i miejmy to przekonanie, że siła w obec prawa 
ostać się nie może, nie można bowiem rządzić prze- 
wko woli kraju, nie wchodząc tóm samem na drogę 
rystępku. Dla tego, tak kończy pomienione pismo, 
Wem naszéin niechaj będzie: porządek i zgoda, bacz- 
iość i umiarkowanie. —• Jeżeli spokój, jaki panuje 
te Francyi, przypisywaliśmy prasie republikańskiej, 
Itéra nie zapomina, że we Francyi nieprzyjacielskie 
»logują jeszcze wojska, z drugiej także strony za­
przeczyć nie można, że charakter nowego prezydenta 
lieposzlakowany, przekonanie, że nie będzie narzędziem 
ładnego stronnictwa, ale jedynie dobro i pomyślność 
kraju będzie miał na celu — przyczyniają się nie mało 
lo uspokojenia umysłów. Opinia Francyi spodziewa 
ï§ po prezydencie, że wykonawcą będzie, jak to za­
powiedział, woli większości Zgromadzenia narodowego, 
aie knując żadnych ambitnych planów i jak się dotąd 
idaje, nie myli się w tóm mniemaniu. Jeżeli bowiem 
tiarę daó można temu, co piszą do KölnischeZei- 
•ung, najlepiej z wszystkich pism o stosunkach Fran­
ki poinformowanej, poróżnić się miał marszałek Mac- 
Slahon z ministrem spraw zagranicznych, księciem de 
Broglie i księciem Audiffret-Pasquier, którym nie miało 
¿e podobać orzeczenie prezydenta, że bądź jak bądź 
iolę większości Zgromadzenia szanować będzie. Za­
pisać jeszcze należy, że obiega wieść, jakoby p. Thiers, 
Itóry wczoraj wśród oklasków stronnictw republikan­
ach zasiadł na ławach lewego centrum Zgromadzenia 
środowego, miał doradzać marszałkowi, ażeby przyjął 
starowaną mu godność prezydenta rzeczypospolitój.
Ićj też okoliczności przypisują, że dzienniki, które jak 
tair w duchu polityki pana Thiersa się odzywały, ! 
przychylnie się wyrażają o nowym prezydencie i spo- 
«iewają się, że opozycya nie będzie tak zaciętą prze- 
w obecnemu rządowi, jak z początku mniemano.
Przechodząc od spraw Francyi do sąsiednich Włoch, 

podnieść nasamprzód nam należy, że na posiedzeniu 
Wskiój Izby deputowanych przyjęto w dniu 26 b. m. 
’tatnie artykuły projektu do prawa, dotyczącego kla­
gów, że natomiast odrzucono wniosek deputowanego 
tanciniego, żądający zniesienia zakonu Jezuitów i po­
krewnych im stowarzyszeń. Z tego powodu nie posia- 
% się z oburzenia liberalne pisma niemieckie i nie 
Przędzą ministerstwu włoskiemu wyrazów nagany, 
prezes ministerstwa p. Lanza oświadczył, że zgodzić się 

może na wniosek Manainiego, ponieważ się sprze- 
;Wla zasadom wolności. Nazione broni polityki mi- 
’»terstwa utrzymując, że odmawiać Jezuitom tego, co 
fst udziałem wszystkich obywateli włoskich, t. j. wol-

01 stowarzyszenia, byłoby słabością, niegodną pań- 
ia włoskiego, natomiast podnoszą inne pisma, że 
.rzucenie wniosku Manciniego jest skutkiem porozu- 

1 renia p. Visconti-Venosta w sprawie kościelnej z mo- 
ç’rstwami zagranicznemi a nadewszystko skutkiem 
',awy przed wojną z katolicką Francyą. To, co 
^mcy uczynili w interesie wolności, ogłasza p. Lanza 

, Nadwerężenie wolności, tak odzywają się dzienniki
^rnreckie, ale ponieważ p. Lanza przed kilku laty ( 
. rz$dził się polityką w Piemoncie, przeto kładzie 
,.asa niemiecka orzeczenie jego świeże na karb wzglę- 
ty Politycznych, które nakazują nie obrażać legity-
s°wskieg0 Francyi stronnictwa. — Bądź jak bądź 

.. odrzucenie wniosku dep. Manciniego mieni prasa 
¡ió11116^3 zwrotem w polityce włoskiego gabinetu,
, ry jej zdaniem innym teraz podlega wpływom i

aoa się znowu ku Francyi.
U tyrlegram z Hagi donosi, że na posiedzeniu 
iob holenderskiej oświadczył minister dla kolonii, ja- 

według wiadomości telegraficznych jeneralnego
, ,ernatora Indyi spokój w Deli nie został zakłócony,

° piasta Edi, zależnego od sułtana Aczynu, 8 
t Pauii rządowych wkroczyło i holenderską tamże
bestio chorągiew.

Stan rzeczy we Francyi.
StllmStan °hecny rzeczy we Francyi jest nam 
t}a] Z® dowodem, jak dalece, mimo bezprzy- 

aeJ klęski, która ją dotknęła, interes partyj­

ny góruje nad interesem kraju i uczuciem czy­
stej miłości ojczyzny. Po strąceniu Francyi z 
wysokości, jaką zajmowała w gronie państw i 
narodów europejskich, po krwawem upokorze­
niu, jakiego doznała, należało się logicznie spo­
dziewać, że jedyną namiętnością, jaka Francyą 
owładnie, będzie gorąca żądza przywrócenia i 
odzyskania tego co stracono, że głównym mia­
nownikiem, do którego się streszczą wszelkie 
usiłowania, prace i uczucia Francyi, będzie chęć 
zmazania poniesionej hańby i doznanej krzy­
wdy, że jak niegdyś w sercu królowej Maryi 
angielskiej wyryło się niezatarterni głoskami 
słowo Calais, — tak w sercu całego narodu 
francuzkiego wyryją się obecnie dwa tylko wy­
razy: Metz i Strassburg. Znalazła też isto­
tnie Francya w osobie Thiersa człowieka, który 
nie posiadając może warunków wielkości, po­
siadał przecież w znakomitym stopniu warunki 
dobrego gospodarza domu, który — dzięki zna­
jomości mechanizmu państwowego i długoletniej 
praktyki politycznej — dokazał trudnej sztuki 
częściowego uleczenia ran Francyi, zrestaurował 
armią i skarb, spłacił prawie zupełnie ogromną 
kontrybucyą ciążącą na Francyi, oswobodził ró­
wnież zupełnie prawie jej terytoryum od okupacyi 
żołnierza nieprzyjacielskiego. W trudnych da­
nych warunkach, nie można było uczynić wię­
cej, a jeśli Francya nie zdobyła się w dziele 
swego ratunku i swej restauracyi na innego 
człowieka, jak na sędziwego męża stanu z e- 
poki Ludwika Filipa, miała tern większy po­
wód przy widocznem ubóstwie ludzi, szanować 
i pielęgnować tak drogocenny unikat. — Tym­
czasem upada Thiers nagle, czyż dla tego, że 
się okazał niedołężnym w zadaniu naprawy 
skołatanej nawy ojczystej, — czyż dla tego, że 
nie sprostał w dziele przygotowania przyszłości, 
— że udowodnił nieudolność w pracy nad tem, 
czego Francyi w pierwszym trzeba rzędzie? — 
Nie! Upadł, bo pragnął zabezpieczyć trwałość 
swym rządom i swemu dziełu, upadł, bo koa- 
licya żywiołów monarchieznych obawiała się 
utrwalenia rzeczypospolitój a w interesie par­
tyjnym uważała za rzecz konieczną wytrącić 
ster rządów z rąk, które bez -własnej ambicyi, 
kierowały nim jedynie w interesie naprawy 
szkód i klęsk krajowych.

W obec podobnych przyczyn upadku 
Thiersa, nie jest usunięcie go od rządów wsty­
dem dla niego samego, jak przeciwnie jest wiel­
ce nie pocieszającym symptomem moralnego i 
politycznego stanu Francyi. Nie wchodzimy w 
rozbiór wartości politycznej jego następcy, któ­
ry, będąc uczciwym człowiekiem, miernym choć 
walecznym osobiście generałem, wątpliwego 
uzdolnienia mężem stanu, nie daje niczem rę­
kojmi, że potrafi rządzić krajem, jeśli kraj nie 
będzie chciał jego rządom ulegać, a tak długo, 
póki będzie przy rządach, będzie prawdopodo­
bnie narzędziem w ręku innych. Nam wystar­
cza najzupełniej przyczyna upadku jego poprze­
dnika, powód jego wyniesienia, smutny pojaw 
walk i namiętności partyjnych, które niechby 
były czekały przynajmniej na spłatę ostatniego 
franka ostatniego kontrybucyjnego miliarda, 
wyjścia ostatniego żołnierza pruskiego. Zresztą 
cóż za smutne zwycięstwo koalicyi monarchi- 
cznej. Dyktatura „małego człowieka,“ jak 
Mac Mahoń, jest tylko firmą i pokrywką intry­
gi. Czyż zaś zbliża istotnie dzień restauracyi 
monarchicznej ? Któraż to monarchia ma przy­
szłość we Francyi, Chambord, Orleanowie czy 
Bonapartowie? Wszyscy niepewni siebie, roz­
darci pomiędzy sobą, pozbawieni człowieka, 
walczący z sobą, walczący w łonie własnem. 
Któż więc jest, zapytalibyśmy, ową widomą 
głową restauracyi monarchicznej we Francyi, 
restauracyi cbimórycznej jak na dzisiaj, dla któ­
rej większość reprezentacyi narodowej francu­
skiej poświęca rzeczywistość i dobrodziejstwo pe­
wnej choć powolnej restauracyi kraju z jego 
klęsk, nieszczęść i upokorzeń? Nie przesądza­
my o przyszłości; życząc przecież dobrze Fran­
cyi, mamy tylko powód do smutku i żalu, 
patrząc na obrót, jaki ostatniemi czasy rzeczy 
tamże wzięły.

* Podając dalój sprawozdanie z uroczystości 251e- 
tniego istnienia tutejszego To-warzystwa przemysłowego, 
nadmienić musimy, że nad rezolucyą, na jakiój wczo­
raj urwaliśmy, naradzali się tak członkowie Dyrekcyi 
Towarzystwa tutejszego jak i redaktorowie pism miejsco­

wych polskich, co w głosie swym sekretarz Towarzy­
stwa, jaki w dniu wczorajszym podaliśmy, wyjaśnił. — 
Postanowienia przez nich powzięte nieco na zebra­
niu zmienione zostały, a mianowicie dotyczące we­
zwania Towarzystwa o wysłanie delegatów na zjazd 
zamierzony; stało się to jednak na życzenie odzywają­
cych się z pośród zebrania w tym kierunku głosów. 
W dyskusyi zabierali głos pp. Klepaczewski z 
Gniezna, dr. Szymański, dr. Szulc, dr. Au, Hen- 
dinger z Inowrocławia, Pajser, Degórski z 
Borku i inni, wszyscy przemawiając za zjazdem Towa­
rzystw przemysłowych; nadto pp. dr. Szulc, dr. Au
i Hen dinger za postawieniem na porządku dzien­
nym przyszłego zjazdu sprawy Związku Tow. przem., 
w którym to względzie dwaj pierwsi postawili odpo­
wiednią rezolucyą, która, jak to już wczoraj nadmieni­
liśmy, nie pozyskała większości — przyjęto zaś rezo­
lucyą, że na porządku dziennym postawione będą spra­
wy przemysłu dotyczące, co nie wyklucza bynajmnićj 
możności postawienia i powyższćj, jeżeli przez ten czas 
do zupełnćj dojrzałości doprowadzoną będzie.

Następnie przystąpiono do wyboru rady przemy- 
ałowćj.

Przez aklamacyą powołano do składu jćj dr. Sza- 
farkiewicza, dr. Szulca i ks. Tłoczyńskiego, 
wszystkich z Poznania.

Poczóm p. dr. Szymański w kilku słowach za­
lecał Towarzystwom przemysłowym do rozpowszechnie­
nia, książkę Supińskiego: Siedm wieczorów, nad­
mieniając, iż ta może być w miejsce odczytów korzy­
stnie używaną, dalój Podstawy przemysłu przez 
dr. Wład. Łebińskiego i wreszcie Rocznik przez 
tegoż ułożony, nadmieniając, iż pierwszego dzieła To­
warzystwo Oświaty ludowej ofiarowało 100 egz. 
a drugiego 50 dla Towarzystw przemysłowych, składa­
jąc je do rozdania pomiędzy delegatów na ręce sekre­
tarza.

Na tóm zebranie ukończonćm zostało. — Kury er 
w referacie swym z posiedzenia tego pisze o rozmai­
tych wnioskach — rzuconych delegatom znienacka i 
o dysonansie z tego powodu. My wiemy o jednym 
tylko wniosku co do zjazdu w celu radzenia wspólne­
go nad sprawami przemysłowemi, o jakim też wyżćj 
mówimy — innych nie było. — Wniosek ten przecież 
znienacka nie był postawionym. Sprawa bowiem, której 
dotyczy, toczy się już, jak wszystkim wiadomo, od lat 
dwóch. Co do dysonansów, zaręczyć Kuryerowi 
możemy, że, jeśli jakie były, pochodziły z tej strony, 
z którą Kuryer jest w ścisłych związkach; dysonanse 
te wszakże szybko ucichły, otrzymawszy stosowną od­
prawę przez p. Klepaczewskiego, delegata z Gniezna.

O godzinie czwartćj z południa na wielkiej Sali 
bazarowćj rozpoczął się obiad, do którego, przy czte­
rech stołach w podkowę ustawionych zasiadło przeszło 
dwieście osób. Przez cały ciąg obiadu towarzyszyła 
muzyka. Na chórku było obecnych kilka pań. Na 
wniosek dr. Szafarkiewicza na przewodniczącego 
uczty obrany p. Antoni Krzyżanowski.

Na wstępie odczytał p. dr. Szulc telegramy, ja­
kie nadeszły od rozmaitych towarzystw a mianowicie 
od Gwiazdy ze Lwowa, pracujących Polaków z Paryża, 
z Ostrowa, Tucholi, Drezna i wreszcie od Sierpa-Po­
laczka z Bydgoszczy w tych słowach:

Przemysłowcom cnych Sarmatów 
Od Bydgoszczan sto wiwatów! —

Poczóm rozpoczął szereg toastów prezes Towarzy­
stwa przemysłowego p. dr. Szafarkiewicz, wznosząc 
toast na cześć delegatów.

Pan Klepaczewski w imieniu dolegatów dzię­
kując, wzniósł toast na pomyślność Towarzystwa tutej­
szego przemysłowego. Pan Antoni Pfitzner na 
cześć założycieli Towarzystwa uroczystującego, obecnych 
na uczcie a mianowicie pp. Trojanowskiego i 
Szulca. P. Krajewicz, uzupełniając rzeczony toast, 
dołączył doń i innych obecnych założycieli jako to: 
Czarneckiego, Korale wsk i ego i Szymańskiego.

P. Krzyżanowski wzniósł toast na cześć dr. 
Mateckiego, dr. Libelta i innych, którzy Towa­
rzystwo wpierali światłem swój nauki.

P. S m o r',o w s k i z Murowanój Gośliny na cześć 
duchowieństwa, na co wzniosłemi i pięknemi słowy 
odpowiedział ks. lic. Chotkowski, zalecając na pro­
porcu przemysłu pomieścić krzyż a ten błogosławień­
stwo sprowadzi.

P. Ziemski na cześć niewiast polskich.
?• Ligoń z Huty Królewskiśj odczytał oklaska­

mi nieustającemi przyjęty, wierszyk następujący:
Moi Panowie!

Ponieważ pisma nam ogłosiły,
Ze sławne mury Poznania 
Ważną pamiątkę tutaj zrodziły,
Ze dzisiaj będzie spełniana,

Więc nasze Kółko w Królewskiśj Hucie 
Dwóch członków nas tu wysiało,
By Wam wynurzyć swoje uczucie,
Co w sercach wszystkich pałało.

Witamy się więc z Wami do koła,
W imieniu Kółka naszego,
Samo z miłości serce nam wola 
Do serca także Waszego.

I łza radości w oku nam świeci,
Gdy na Was w koło wzglądamy,
Boć jednój matki jesteśmy dzieci,
Więc Was jak braci kochamy.

Prawdać ta matka nam ukochana —,
Dziś pognębiona zostaje,
Aleć z ufnością błagajmy Pana —,
Boć On pociechy rozdaje.

Przyczóm niech będzie naszym zamiarem 
Przemysł i także oświata,
Tego winszuję młodym i starym,
To nas tóm więcój pobrata.

Stwierdza to właśnie nasze zebranie,
Które tu dzisiaj istnieje.
W każdśm więc sercu niech jest to zdanie,'1 
Przemysł, oświata niech żyje!

W końcu składamy stokrotne dzięki 
Wam, drodzy bracia nam mili,

Za wszystko, coście z serca i ręki 
Dla nas przybyłych czynili.

Niech Bóg Wszechmoony, dawca wszystkiego,
Ma Was tu w swojśj obronie,
Tego życzymy z serca całego,
A w końcu nieba po zgonie.

Dalćj wzniósł pan Sokołowski toast na cześć 
Towarzystwa pożyczkowego, Degórski z Borku dzien­
nikarstwa polskiego, dr. Zielewicz młodzieży pol- 
skiój, Baum z Wrocławia pomyślności i rozwoju To­
warzystwa przemysłowego tutejszego, Szczepankie- 
wicz Gniewkowa ks. Tłoczyńskiego, Ryffert reda- 
daktora Orędownika, Ditterle na cześć dziewic 
polskich, Smarzyński z Nakla: Kochajmy się.

P. sędzia Łyskowski w pięknem przemówieniu 
podnosi rozwój przemysłu polskiego, zachęcając do 
dalszój pracy, w którćj wzajemnie sobie pomagać po­
winniśmy. W przemyśle naszym wskazuje na wido­
czny jego postęp — na niknące przesądy i wypowia­
da, iż dziś nikt już nie wstydzi się wziąć się do prze­
mysłu — dziś i szlachta porówno z innymi bierze 
się do przemysłu i handlu. — Obowiązkiem na­
szym — mówił pan Łyskowski dalćj — jest wspie­
rać przemysł tak, [by pomiędzy nami miał swoich od­
biorców. Postęp ten jednak przemysłu nie powinien 
nas wzbijać w dumę — do pracy jeno tóm większćj 
zachęcać. Nadto przemysł nasz powinien sobie przyswoić 
tę cnotę, którą jaśniała i jaśnieje szlachta, to jest o- 
fiarność. Dajcie dowód, że cnota ta nie jest obcą na­
szemu przemysłowi a okażecie to, składając grosz na 
wysyłkę przemysłowców do Wiednia.

Oklaski były odpowiedzią na te słowa i zrzucone 
w jednej chwili 70 talarów.

Zakończył toasta wymownemi słowy poseł Kantak, 
wzywając do jedności i miłości wzajemnej, a zakoń­
czył staropolskićm: Kochajmy się. Głos ten powita­
ny został niesłychanym zapałem, który znalazł oddźwięk 
w okrzyku przez p. Szyftera z Stęszewa wzniesionym 
a powtórzonym przez wszystkich: Niech żyje Kantak 1 
Niech źyją posłowie nasi!

Na tern się zakończyła ta uroczystość, uroczystość 
piękna, która na zawsze w pamięci każdego pozostanie.

Wieczorem odbył się bal w Bazarze, na którym 
bawiono się z całą ochoczością.

Wiadomości urzędowe.
NPan raczjł obecnego płatnego radzeę miasta Bydgoszczy 

Bennona Geisenheimcr, stósownie do wyboru zgromadze­
nia reprezentantów w Witten, potwierdzić jako burmistrza mia­
sta Witten na przeciąg czasu prawem przepisany dwunastoletni.

Nauczyciel gimnazyalny dr. Ktinzer w Kwidzynie powo­
łany został jako nauczyciel wyższy do gimnazyuin w Brodnicy.

---------------- iiiminr-mii ------------

Korespondencye Dziennika Pozn.

Lwów, 24 maja.
(Wiadomości z Tarnowa. — Wywłaszczanie ludu wiejskiego. — 
Nowy rodzaj pańszczyzny. —- Potrzeba Stowarzyszenia przyja­

ciół ludu.)
(T) Wiadomości o wypadkach Tarnowskich, które 

już muszą być czytelnikom znane, sprawiły u nas nie­
równie większe wrażenie niż nawet fakt takiój donio­
słości jak upadek Thiersa i wybór Mac-Mahona pre­
zydentem rzeczypospolitój francuzkiej. Ależ bo Tarnów 
i jego okolica budzi bardzo smutne wspomnienia od 
owego pamiętnego r. 1846. Jakie znaczenie przypisy­
wać należy zamachowi Banasia i jego towarzyszów, 
trudno dziś przewidzieć, prócz faktu bowiem nie mamy 
w tej chwili nic pod tym względem pewnego i gdy 
Dziennik polski utrzymuje, że Banaś i wspólnicy 
są członkami sekty Sidzińskićj, na której czele ma stać 
ksiądz Wojciech, utrzymuje Gaz. nar, że zbrodniarze 
Tarnowscy nic z Sidzinem nie mają wspólnego. Bądź 
co bądź, smutny to nadzwyczajnie objaw upadku moral­
nego, upadku religijności u ludu naszego, religijności tak 
skrzętnie, tak skwapliwie podkopy wanój. Także i o dru­
gim równocześnie prawie zaszłym wypadku okropnego 
morderstwa, jakiego się córka na śpiącym ojcu dopu­
ściła, musiano wam donieść. W ogóle Tarnów zwraca 
na siebie od niejakiego czasu ciągle uwagę. Niepo­
rządki a raczej defraudacye w szpitalu tamtejszym, 
które doprowadziły do uwięzienia kasyera i kontrolera 
tamtejszego, nieład panujący w zarządzie spraw gmin­
nych tego miasta; zajścia kompromitujące kierownictwo 
tamtejszój kasy oszczędności; rozwiązanie Rady miej- 
skićj i t. d. wszystko to są sprawy obchodzące blisko 
każdego, komu losy kraju nie są obojętne, zwłaszcza 
że Tarnów nie stoi odosobniony. Wprawdzie wypad­
ków jak ów w kościele Bernadyńskim lnb ten u kra­
wca Dobrzańskiego niema dzięki Bogu więcój do za­
pisania, ale nie tylko Tarnów ma swoich Banasiów, 
nie tylko Tarnów ma swoich Kotlarskich i Machal- 
skich, nie tylko Tarnów ma swego pana Pądrackiego. 
Z każdego niemal mniejszego miasta prowincyonalnego 
mamy tu ciągłe skargi na dzierzycieli urzędów gmin­
nych, na nieporządki i nadużycia, a już na wzmaga­
jącą się demoralizacyą ludu są skargi powszechne. 
Pijaństwo, a raczój systematyczne rozpajanie Indu naj­
okropniejsze już wydaje owoce, bo wywłaszczanie ludu. 
Obchodzono temi dniami w niektórych okolicach 25 
rocznicę zniesienia pańszczyzny w naszój prowincyi. Pię­
kna rocznica! Ale jakież nasuwa się spostrzeżenie przy 
tej sposobności? Oto że i dziś lud w wielu bardzo o- 
kolieach, tu przynajmniój na Rusi, odrabia pań- 
szcyznę, choć innego rodzaju, pańszczyznę żydom li-



chwiarzom, którzy są w bardzo wielu miejscach już i 
właścicielami gruntów chłopskich. Tryb postępowania ' 
jest z małemi odmianami następujący: Chłop zadłuża 
się u żyda, a w każdój wsi tu na Rusi mieszka już 
dziś po kilka i kilkanaście rodzin żydowskich. Często ; 
zabrnęwszy w długi szuka ratunku w Banku rustykal- ! 
nym. Pożyczka z tego Banku czasem go poratuje, je- i 
żeli jest człowiekiem trzeźwym, rozumniejszym. Zwykle ! 
jednak gubi go, bo wzięte z Banku pieniądze zwykle i 
rozchodzą się w kilku dniach w karczmie, a potóm i 
płaci się raty pożyczanemi u lichwiarza pieniędzmi. : 
Oddać lichwiarzowi długu nie jest chłop w stanie. Na- , 
ciskany aprzedaje po kawałku grunt swój, który w koń- ! 
cu na podstawie wyroku sądowego przechodzi w cało­
ści w ręce lichwiarza. Lichwiarz nie chce jednak zwy­
kle brać gruntu w posiadanie. Na co mu to, musiał- 
by na nim pracować. On pozostawia więc na nim chło­
pa i zwykle tak się z nim godzi: Z jednćj połowy

Eruntu dla mnie, a z drugiej zaś połowy dla ciebie.
¡hłop siedzi więc na gruncie, zasiewa i zarazem zbiera 

i wymłócone zboże oddaje do stodoły żydowi, który 
we wsi ma takich poddanych nieraz tuzin cały, a nie­
raz i więcój. Pozostawia on takim poddanym tylko 
tyle, by z głodu nie pomarli i mogli mu robić pań­
szczyznę, a dogadza im o tyle, że gorzałki nie żałuje. 
Jeżeli chce taki lichwiarz albo jego żona pojechać do 
miasteczka, lub odwieść sprzedane zboże, lub zrobić co 
koło domu, w takim razie posyła do Iwana lub Mi­
kołaja, do któregokolwiek ze swych poddanych, mie­
szkających na jego gruncie i w jego już teraz chałupce, 
a ten spieszy ochoczo na pańszczyznę do swego nowe­
go pana. Nic tu nie przesadziłem. Tak się dzieje 
wszędzie po wsiach, tu przynajmniej we wschodniej 
części kraju. A co gorsza, że nic się nie robi, aby 
złemu zapobiedz, albo prawie nic się nie robi. Oświata 
ludu, prawda, że to najradykalnicjsze lekarstwo, ale 
kiedyż ono mieć będzie skutek? Tu szybkiej, doraźnej 
trzeba pomocy i dla tego wszyscy krajowi życzliwi, 
bez względu na wyznanie polityczne, powinniby po­
łączyć się i utworzyć stowarzyszenie Przyjaciół lu­
du, wciągnąć do niego duchowieństwo obu obrządków, 
nauczycieli wiejskich, oficyalistów prywatnych i w ogóle 
wszystko, co w bezpośrednióm zetknięciu z ludem zo- 
staje, aby ratować ten lud. Nieraz zwracałem już u- 
wagę na potrzebę takiego stowarzyszenia. Czas już 
najwyższy 1 Jeżeli wkrótce nie zaradzi się złemu, po­
wstanie wnet w kraju naszym proletaryat straszny, a 
kwestya socyalna w odmiennej ale tóm groźniejszej niż 
na Zachodzie stanie przed nami sukience. Trzeba i 
to wiedzieć, że mnóstwo wałęsa się po kraju włóczę­
gów, którzy czy to na ochotnika, czy z czyjego pole­
cenia szerzą łatwo przyjmujące się między ludem wiej­
skim i pospalstwem miejskiem zasady komunistyczne.

NIEMCY.

* Berlin« 27 maja. Parlamentowi przedłożono 
na dzisiejszem posiedzeniu wniosek prokuratoryi Kwi- 
dzyńskićj o zezwolenie na śledztwo za znane kazanie 
przeciw członkowi parlamentu ks. dr. Jażdżewskie­
mu ze Zdun. Wniosek ten odesłał parlament do ko- 
misyi regulaminu Izby. Dalój przyjął parlament 
konwencyą państwową, pomiędzy Niemcami a Wło­
chami, normującą porto od listów na 2| sgr., przyczem 
członek parlamentu p. Schmidt wniósł, aby porto to 
zaprowadzonem było także w stosunkach z Rosyą, 
Szwecyą, Francyą, Hiszpanią i Portugalia. Na to od­
powiedział naczelny dyrektor pan Stephan, iż co 
do Rosyi to portoryum 2| sgr. nie może być zaprowa- 
dzonćm pierwćj, zanim Rosya nie obniży wewnątrz 
kraju portoryum, co do reszty pomienionycb państw, 
to odnośny projekt już jest przygotowanym. W koń­
cu obradował parlament nad pojedyńczemi pozycyami 
etatu cesarstwa na rok 1874. Tu zaznaczyć nam wy­
pada, że i organ liberałów niemieckich National- 
Ztg. nie zdaje się być zadowoloną z nowego prawa 
wojskowego dla cesarstwa, przedłożonego już parlamen­
towi, bo powiada, iż prawo to jest tak doniosłego zna­
czenia tak pod względem finansowym, jak ekonomi- 
czno-politycznym dla całego przyszłego ustroju Nie­
miec, że należy dobrze się nad niem zastanowić. 
Prawo to długich wymagać będzie obrad — powiada 
National -Zeitung — i dla tego należałoby je lepiój 
odłożyć do przyszłćj kadencyi parlamentu, jak już teraz 
przy tak krótkim czasie, jaki pozostaje jeszcze do obrad 
parlamentowi, bo wiele innych ma jeszcze zadań przed 
sobą, rozstrzygać o nióm. Nowe prawo wojskowe za­
wiera, jak wiadomo, prócz wielu przywilejów dla woj­
skowych a mianowicie oficerów, znaczne remuneracye 
dla oficerów za mieszkania. Podwyżki te nie stoją w 
żadnym stósunku do wynagrodzeń za mieszkania dla 
urzędników cywilnych, bo kapitan pierwszćj klasy ma 
już brać rocznie 584 tal. nie całego tak zwanego ser­
wisu, ale dodatku do Berwisu. Naturalnie, że tak wy­
sokie podwyższenie płacy oficerskiej stanie się nader 
wielkim ciężarem dla państwa i jego poddanych, któ­
rzy niechętnym okiem patrzą na te zamiary rządu, 
tak że przed niedawnćm czasem utrzymywały niektóre 
niemieckie dzienniki, iż przyjęcie tój podwyżki przez 
parlament może łatwo wywołać socyalna rewolucyą w 
południowych Niemczech. — Komisya parlamentarna 
obradująca nad projektem do prawa o ślubach cywil­
nych ukończyła już swe obrady w drugiem czytaniu 
i niebawem przystąpi do ostatniój rewizyi projektu, 
tak że cały projekt przedłożonym będzie w niedalekim 
czasie plenum parlamentu. Co się tyczy czasu, w 
którym parlament ukończy ostatecznie swe obrady, do­
wiaduje się Spenersche Zeitung, że w poniedzia- | 
łek zebrały się wszystkie stronnictwa parlamentu na I 
naradę w kwestyi odroczenia parlamentu aż do jesieni, i 
Frakcye konserwatywne oświadczyły się przeciw od- 1 
Taczaniu obrad, a stronnictwo narodowo-iiberalne chce ; 
odroczenia parlamentu w tym tylko razie, jeżeli prawo j 
wojskowe ma być jeszcze w tej kadencyi załatwionem. j 
Rada związkowa nie jest podobno za odroczeniem obrad.

Wydział Rady związkowej oświadczył się, wedle 
Kölnische Ztg., przeciw dyetom dla członków par­
lamentu i zgodził się tylko na wolne dla nich bilety 
na państwowych kolejach.

Nowa zmiana rzeczy we Francy i zajmuje natural­
nie w wysokim stopniu prasę niemiecką, która traktu­
je cały ten doniosły fakt polityczny przeważnie prawie 
z objektywnego stanowiska. O marszałku Mac Mahonie 
nic prawie nie mówi i zapisuje tylko jego własne sło­
wa wypowiedziane po objęciu prezydentury. P. Thiers 
zaś cieszy się wielką sympatyą całej prasy niemie- 
ckiój, która upadek jego przypisuje niewdzięczności 
Francuzów i nie rokuje dla nowego rządu wielkiej 
przyszłości. Pewna część organów berlińskich widzi już 
w niedalekiej przyszłości powrót monarchii.

Szach perski bawiący obecnie w Petersburgu, ma 
przybyć do Berlina jeszcze przed dniem 5 czerwca, i

W końcu zapisujemy dość ważną wiadomość dla 
lekarzy, że wedle najnowszego rozporządzenia ministra 
oświecenia ma każdy lekarz prawo na mocy §. 1 pra­
wa z 29 marca 1872 żądać wynagrodzenia za furman­
kę bez względu na to, czy wydał coś na koszta podró­
ży, czy własnemi przyjechał końmi, lub czy szedł 
pieszo do chorego.

AUSTRYA I WĘGRY.

* Peszt, 26 maja. Już przed zamknięciem osta­
tniego peryodu prawodawczego parlamentu węgierskie­
go oświadczył Deak iż cofnie się z powodu styranego 
zdrowia i podeszłego wieku zupełnie od życia polity­
cznego. Jed'nie przeświadczenie, że wykonanie po­
dobnego postanowienia w przededniu nowych wybo­
rów mogłoby zaszkodzić nie tylko jego stronnictwu, 
lecz wogóle sprawie ugodowej wstrzymało sędziwego 
przewodzcę od wykonania podobnego zamiaru. W to­
ku obeonój sesyi atoli dokonanem zostało tyle pożąda­
ne przez Deaka zbliżenie stronnictwa Deaka do naj- 
więcćj z nióm spokrewnionego lewego centrum pod 
przewodnictwem Ghyczego i Tiszego, skutkiem czego 
frakeya ta milcząca zerwała z prawnopolityczną opo- 
zycyą, którój potężnym była filarem. Prywatne z Pe­
sztu doniesienia w tem się zgadzają, że Deak pierw 
nim się usunie zamierza dzieło swe ukoronować gabi­
netem koalicyjnym złożonym z mężów lewego centrum 
i stronnictwa Deaka. Obecny gabinet nie będzie miał 
prawdopodobnie nic przeciw temu, a najmuiój prezes 
gabinetu, który radby pozbyć się ciężaru, jaki gorzko 
dal mu się we znaki, przedewszystkiem z powodu źa- 
wikłanych finansów. Przedłożony co dopiero parla­
mentowi węgierskiemu budżet na rok 1874 najmniej 
może się przyczynić do utrwalenia stanowiska gabi­
netu Szła w ego. Budżet ten w porównaniu z prze- 
szłorocznym tak się przedstawia: Wydatki zwyczajne 
w r. 1873 wynosiły 207,191,572 zlr., na r. 1874 obli­
czone są na 210,265,303 zlr., przeto więcej o 3,073,731 
zlr. Pokrycie zwyczajne przyjęto w r. 1873 w sumie 
203,468,925 złr„ na r. 1874 zaś w sumie 207,840,468 
zlr., zatóm w r. 1874 więcój o 4,371,543 zlr. Wydatki 
zwyczajne wykazują przeto w r. 1874 niedobór 2,424,835 
zlr., który w porównaniu z niedoborem w roku 1873 
(3,772,647 zlr.) jest o 1,297,812 zlr. mniejszy.

Wydatki nadzwyczajne w roku 1873 wyniosły 
43,084,267 zlr., w r. 1874 zaś mają wynosić 43,298,318 
zlr. Pokrycie nadzwyczajne w r. 1873 było 6,278,148 
zlr., na r. 1784 obliczone jest na 7,161,975 zlr. Zatem 
w r. 1874 będzie w wydatkach nadzwyczajnych nie­
dobór 36,136,348 zlr., który w porównaniu z niedobo­
rem w r. 1873 (36,806,119 złr.j jest o 669,776 zlr. 
mniejszym.

Wydatki przy operacyach kredytowych i kasowych 
w r. 1873 wyniosły 8,456,751 zlr., w r. 1874 zaś ma­
ją wynieść 8,958,023 zlr.; dochody z tego tytułu w r. 
1873 przyniosły 23,488,131 zlr., a na r. 1874 obliczo­
ne są na 15,862,033 zlr., okazuje się przeto na r. 1874 
nadwyżka 6,904,010 zlr., która w porównaniu z nad­
wyżką w roku 1873 (5,031,340 zlr.) jest większa o 
1,072,670 zlr.

Odciągnąwszy tę nadwyżkę od ogólnego niedoboru 
tak w wydatkach zwyczajnych, jak nadzwyczajnych, 
przedstawi się rzeczywisty niedobór ogólny w sumie 
31,657,169 zlr., który w porównaniu z niedoborem w 
roku 1873 (35,497,426 zlr.) jest mniejszy o 2,840,258 
złotych reńskich.

Z powodu tak wielkiego niedoboru panuje w Izbie 
nie małe niezadowolenie i coraz żywsze objawia się 
życzenie, aby nad przedłożonym budżetem rozpocząć 
szczegółowe rozprawy. Myśl tę popiera gorąco także 
Deak, tak przeto przy rozprawach budżetowych łatwo 
przyjść może do upadku gabinetu Szlavy-Kerka- 
poyego. Z ewentualnością tą wiąże się plan powo­
łania gabinetu koalicyjnego, który jednym zamachem 
może położyć koniec nurtującemu w parlamencie wę­
gierskim duchowi prawnopolitycznój opozycyi.

W dniach ostatnich toczyły się w parlamencie wę­
gierskim rozprawy nad ustawą zaprowadzającą węgier­
ski bank handlowy i eskontowy, który, jak to już pi­
saliśmy ma z niewielkiemi wyjątkami być tóm dla 
Węgier, czem tak zwany „Nationalbank“ jest dotych­
czas dla całego państwa austryackiego, a w pierwszćj 
linii dla Przedlitawii. Przy obradach tedy nad statu­
tem tego banku postawił Deak wniosek, mocą którego 
żaden poseł nie może być członkiem Rady zawiado- 
wczej tego zakładu. Wniosek ten przyjęto jedno­
głośnie, a skutek jego był taki, że członkowie rad 
zawiadowczych innych banków, którzy są zarazem po­
słami, widzieli się zmuszonymi złożyć swoje godności 
i urzędy bankierskie. Deakowi szło przedewszystkiem 
o zapewnienie reprezentantom narodowym niezawi­
słości, a o takowej mowy być tam nie może, gdzie 
poseł jest zarazem i członkiem Rady zawiadowczój ja­
kiegoś banku, griinderem i dyrektorem i zniewolonym 
jest na wszystkie sprawy publiczne zapatrywać się ze 
stanowiska akcji, procentu lub dywidendy. Wnioskiem 
tym Deak nie mało zasłużył się swój ojczyźnie, boć 
niezawodną jest rzeczą, że komulacya urzędów publi­
cznych w jednóm ręku najzgubniój oddziaływa na 
sprawy całego narodu. Może w ślad za Deakiem 
pójdzie ktoś w parlamencie austryackim, w którym 
niezawodnie co drugi poseł był dyrektorem lub ver- 
waltungsratem jakiegoś banku lub zakładu pieniężnego.

F R A N C Y A.

* Paryż, 25 maja. Dziennik urzędowy ogłasza 
dzisiaj w urzędowój swój części dymisyą p. Thiersa i 
zamianowanie Mac-Machona prezydentem rzeczypospo- 
litój następującemi słowy: „Zgromadzenie Narodowe 
przyjęło na posiedzeniu 24 maja dymisyą p. Thiersa i 
wybrało na prezydenta marszałka Mac-Mahona, który 
przyjął ofiarowany mu urząd.“ W nieurzędowój części 
ogłasza Journal officiel manifest marszałka Mac- 
Mahona do Zgromadzenia narodowego, podanj’ już przez 
nas przed dwoma dniami na innem pisma naszego 
miejscu, oraz znany także już czyteluikom okólnik no­
wego prezydenta do prefektów. Prefekt departamentu 
Sekwany p. Calmon podał się już do dymisyi, a dwu­
dziestu merów zamierza pójść za jego przykładem. O- 
prócz posłów p. Lanfery w Bernie i p. Ferry w Ate­
nach, podali się również do dymisyi p. Picard poseł 
w Brukseli i p. Rampont jeneralny dyrektor poczt. — 
Otóż pierwsze skutki nowego stanu rzeczy.

P. Thiers nie poprzestał na wygłoszeniu świetnój 
swój mowy na pamiętnóm sobotnióm posiedzeniu Zgro­
madzenia Narodowego, w której stanął w obronie swej 
własnój i ministrów swych polityki, ale tuż po złoże­
niu prezydentury i ogłoszeniu marszałka Mac-Mahona 
naczelnikiem kraju, podyktował organowi swemu Bień 
public artykuł mniój więcej tój treści: „Zaimprowi­
zowany w dniu wczorajszym rząd nie ma w nas przy­
jaciół. Ubolewamy nad jego powstaniem, bo utworzo­

nym został z lekkomyślności i niewdzięczności. Oba­
wiamy się o przyszłość tego rządu, bo nosi on już w 
swym zarodzie rozkładowe pierwiastki. — Rozdwojona 
Izba nie może się długo utrzymać. Nie będziemy ani 
nielojalnymi, ani systematycznymi nowego rządu prze­
ciwnikami, będziemy udzielali rad, będziemy wynurza­
li nasze opinie, ale niczego burzyć nie myślimy, bo 
nie mamy nawet do tego talentu. Nie myślimy tak jak 
inni stawiać zasadzek, kopać pod nowym rządem do­
łów, podawać w wątpliwość jego zamiary i szerzyć doń 
niezaufanie, nie będziemy więc mieli żadnej zasługi, je­
żeli w stanowczej i otwartej opozycyi przeciw rządowi 
z 24 maja, nie pójdziemy za danym nam ostatnim o- 
sławionym przykładem.“ Bien public przynosi prócz 
tego jeszcze jeden artykuł, który wywarł wielkie wra­
żenie i oburzenie nawet w kołach nie należących do 
stronnictw klerykalno-rojalistyczno-imperyalistowskich. 
Artykuł ten brzmi: „Dzieci nasze czytać będą w hi- 
storyi: P. Thiers wybranym został 17 lutego 1871 na 
prezydenta rzeczypospolitój, a uratowawszy Francyą od 
monarchii i od zagranicy, zapłaciwszy pięć miliardów, 
przyprowadziwszy skarb państwa do dobrego stanu, 
przywróciwszy Francyi na nowo uszanowanie u mo­
carstw ościennych, strąconym został 24 maja 1873 r. 
z powodu, że stosownie do woli narodu oświadczył pu­
blicznie, iż rzeczpospolita powinna się oprzeć na pra­
wami zagwarantowanej organizacyi i że dowiódł, iż nie­
pewność jego rządów jest jedyną przyczyną zastoju 
przemysłu i handlu. Wśród oklasków nieprzyjaciół 
rzeczypospolijój strąconym został przez koalicyą orlea- 
nistowskich, legitymistowskich i bonapartystowskich de­
putowanych. Dzieci nasze czytać to będą i powiedzą: 
Biedna Francyo! Biedni Francuzi z r. 1873! Patrzali 
oni na najsmutniejszą dla nich wojnę, na krwawą re­
wolucyą i patrzeć nadto muszą na najczarniejszą nie­
wdzięczność.“ Tak przemawia organ p. Thiersa, dzisiaj 
tylko zwyczajnego członka Zgromadzenia Narodowego, 
który, czy to z żalu po utraconym najwyższym w kra­
ju urzędzie, czy to z upokorzenia i dumy, jakiego am- 
bieya starego tego dyplomaty znosić nie zwykła, czy 
też wreszcie z gorącój miłości do kraju, dla którego 
tylko w republikańskiej formie rządu widzi zbawienie 
i odrodzenie, przypomina krajowi i narodowi swe za­
sługi, wskazuje mu drogę, jakiej się wyłącznie trzymać 
powinien, zaznacza wreszcie swe stanowisko do nowe­
go rządu i może nie z myślą, ale jednak pośrednio pod- 
budza już dzisiaj przeciw niemu umysły.

Reszta dzienników trzyma się dotąd oględnie, a 
nawet organa Orleanów mówią bardzo mało. Soleil 
twierdzi, że forma rządu wcale się nie zmieniła, że 
Francya otrzymała tylko nowego prezydenta i nowe 
ministerstwo, a w następstwie nową politykę. Za to 
organa ultra-legitymistyczne, klerykalne i imperialisty­
czne nie mają już kości w języku. Tak pisze Patrie: 
„że przecież nareszcie po dwóch latach intryg nieszczę­
snego starca, odetchnie naraz Francya, a położenie 
obecne w dwóch da się zamknąć słowach: Porządek! 
Ufność!“ Ordre idzie dalój i wzywa rząd, aby po­
wołał na nowo urzędników dymisyonowanych 4 wrze­
śnia. Pays napada już na p. Thiersa w brutalny 
sposób i oświadcza, że dzień 24 maja będzie uroczyście 
obchodzonym we Francyi. Tak samo traktują byłego 
prezydenta dzienniki Union i Univers. Bonapar- 
tystów naturalnie cieszy naj więcój upadek p. Thiersa, 
tak że już nawet nie obawiają się mówić publicznie 
o powrocie na tron cesarskiej rodziny. Oficerowie po­
ubierani po cywilnemu nie wahali się już nawet wspól­
nie z innymi bonapartystami pić w kawiarni publi­
cznie na zdrowie cesarza. Oficerowie bonapartystowscy 
uradowani są niezmiernie z zamianowania Mac-Ma­
hona prezydentem, bo uważają go pomimo tego, 
że nie należy do żadnego stronnictwa, jednakowoż w 
gruncie serca za bonapartystę. Marszałek Mac-Mahon 
jest na dobrćj stopie z ekscesarzową Eugenją, z 
jej polecenia kupił cztery galowe powozy cesarskie 
przy wyprzedaży ruchomości cesarskich. Powozy te 
znajdują się dotąd w Paryżu, a adjutant Mac-Mahona, 
który kupił je przy publicznój sprzedaży na rzecz mar­
szałka a raczej Eugenii, oświadczył w dniu wczoraj­
szym publicznie w pewnóm towarzystwie, że w powo­
zach tych odbędzie cesarzowa Eugenja niebawem try­
umfalny wjazd wraz z synem do Paryża. Tak już 
wysoko noszą głowy bonapartyści i tak dalekim oddają 
się już iluzyom.

Tak w Paryżu jak na prowincyi panuje dotąd 
spokój najzupełniejszy. Eksdyktator Gambetta wzywa 
w République Française do jak największego 
umiarkowania i spokoju. „Wstępujemy w fazę — 
pisze République Française — regularnej, spo­
kojnej ale nie ubłaganój opozycyi, nie ubłaganój tak 
we wszystkich zasadniczych kwestyach jak i w mniój 
doniosłych faktach i drobnych szczegółach nawet, przy 
których prawa nasze miałyby być narażone. Nieba­
wem będziemy niezawodnie wystawieni na próby, na 
próby bardzo przykre, ale siła nie ostoi się długo w 
obec prawa, a krajem nie można rządzić przeciw woli 
narodu, i rezultat takich rządów musi prowadzić ko­
niecznie do nieszczęścia. Hasłem naszem jest dzisiaj 
więcój jeszcze aniżeli przed tein: Porządek i jedność, 
baczność i umiarkowanie!“ W tych kilku umiarko­
wanych, ale mocnych zarazem wyrazach zaznaczył p. 
Gambetta swe stanowisko do obecnego rządu. Stron­
nictwo swe trzymać będzie na wodzy dopóty, dopóki 
rząd nowy trzymać się będzie ściśle w granicach re­
publiki. Skoro tylko o każą się i wyjdą na jaw jakie- 
kolwiekbądź zachcianki monarchiczne, wtedy rachować 
się będzie musiał prezydent z stronnictwem eksdy- 
ktatora.

Nowy rząd bodaj będzie się cieszył na długo por 
wodzeniem, odrzuciwszy nawet na bok opozycyą, jaką 
mu p. Thiers gotuje, ks. Broglie nowy minister spraw 
zewnętrznych poróżnił się już nie tylko z ks. Audiffrćt 
Pasquier, ale nawet z samym prezydentem Mac- 
Mahonem, który mu zanadto występuje samodzielnie. 
Nie podoba się to mianowicie ks. Broglie ze strony 
prezydenta, iż postanowił tylko słuchać woli Zgroma­
dzenia narodowego. Wedle dziennika Soir miał pre­
zydent Mac-Mahon odpowiedzieć ks. Broglie: „Posłu­
sznym jestem większości Zgromadzenia narodowego, 
bez względu na to, jaką jest i uwiadamiam pana, iż gdyby 
większość ta się zmieniła, będę poczytywał za obowią­
zek mego honoru być jój posłusznym.“ Dziennik 
Soir zdaje się przechodzić na stronę nowego prezy­
denta, w ogóle dzienniki przyjazne dotąd p. Thiersowi 
okazują tę samą przychylność nowemu prezydentowi, 
tak że to wszystko zdaje się mówić za tóm, iż pan 
Thiers doradził marszałkowi Mac-Mahonowi przyjęcie 
prezydentury. Soir utrzymuje to na pewno.

Umiarkowana lewica odbyła dzisiaj posiedzenie, 
na którem wybrała swym wiceprzewodniczącym byłego 
ministra Juliusza Simona i postanowiła wydać do na­
rodu manifest, wyrażający panu Thiersowi wdzięczność 
republikanów.

Telegramy.
(Z biura Wolffa.)

Paryż, 27 maja. Wiadomość zamieszczona w tu. 
tejszych dziennikach, jakoby marszałek Mac-Mahou 
udzielił posłuchania posłom zagranicznym a przede- 
wszystkióm hr. Arminowi, jest, jak donoszą z d0. 
brze poinformowanego źródła, nieuzasadnioną. Przed- 
stawicieli mocarstw zagranicznych nie uwiadomiono 
jeszcze o tóm, czy rządom ich przesłano zawiadomienie 
o ustaleniu nowego rządu.

Paryż, 27 maja. Słychać, że ks. De ca z es mia. 
nowanym zostanie w miejsce p. P i c ard a posłem w Bru- 
kselli.

Rzym, 27 maja. Na wczorajszóm posiedzeniu 
Izby deputowanych przyjęto resztę artykułów ustawy 
o stowarzyszeniach religijnych. — Naczelnicy tutejszego 
oddziału internacyonału zostali uwięzieni. Znaleziono 
przy nich bardzo ważne papiery. Między uwięzionymi 
nie ma ani jednego Rzymianina.

Carogród, 27 maja. Nowy minister policyi Reouf 
Pasza mianowanym zóstał w miejsce zmarłego Ka­
lii la Paszy wielkim mistrzem artyleryi, a w jego 
miejsce mianowano ministrem policyi Aehmed Pa. 
szę. — Z Kairu donoszą, że nie zapadła jeszcze 
ostateczna decyzya co do wyjazdu wicekróla na wysta­
wę wiedeńską. — W pobliżu mieszkań derwiszów wy. 
bucht dziś rano ogień, który zniszczył około 20 do­
mów i magazynów.

Florencya, 27 maja. Na posłuchaniu posła fran- 
cuzkiego hr. Coure elles, który przybył do Waty­
kanu, aby zawiadomić urzędownie Ojca św. o zmia­
nach zaszłych we Francyi, wyraził się Papież — jak 
donosi Gi orna le di Floren za — w sposób pełen 
uznania o p. Thiersie i p. Rómusat.

Ostatnie telegraaiay.
(Z biura Wolffa.)

Wersal, 27 maja. Zgromadzenie narodo­
we. Wybory pp. Leshuillon, Dupour i Baro- 
det uznano bez dyskusyi za ważne. Następnie 
rozpoczęto obrady nad prawem, dotycząeem no­
wych kolei wschodnich. Podczas mowy pana 
Clapier, oświadczającego się przeciw prawu, 
wchodzi p. Thiers, przyjęty trzykrotnemi oklas­
kami lewicy. P. Thiers zajmuje miejsce w le­
wem centrum. (Ponowne oklaski lewicy).

Paryż, 27 ma a. Monitor uważa odrzu­
cenie przez Zgromadzenie narodowe zawartych 
przez p. Thiersa traktatów handlowych za pra­
wdopodobne. — Jako następcę p. Picard w 
Brukseli wymieniają barona Raewe, p. Laufrèy 
w Bernie, p. Haussonville. Księciu Decazes 
ofiarowano podobno posadę ambasadora w Pe­
tersburgu; słychać także, że p. Fournier, po­
seł w Rzymie, podał się do dymimisyi. — 
Wiadomość o przybyciu księcia Napoleona jest 
podstawną.

Strassburg, 27 maja. Prezes naczelny 
przedłużył zawieszenie tutejszej Rady gminnej 
roku.

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE I POTOCZNE.

* Poznań. 28 maja. Jutro we czwartek teatr polak 
rozpoczyna na sali Bazarowój szereg przedstawień letnich. 
Pierwsze przedstawienie składać się będzie z trzech sztuk tj. 
dramatu „Robotnicy“, fraszki scenicznej z francuzkiego „Przy 
drzwiach otwartych“, i operetki Offenbacha „Małżeństwo przy 
latarniach“ z nową zupełnie obsadą. Do sali teatralnćj wchodzi 
się wyłącznie przez handel p. Smukowskiego. Przedstawienie 
rozpoczyna się o godzinie 7|.

— * * Tutejsza komisya zdrowia składająca się z panór
dyrektora policyi Staudy jako przewodniczącego, kapitalisty 
Dahlkego, dr. Fraenkel, fizyka powiatowego dr. Galla, 
majora Johnstona (w miejsce chorego majora Roth v. Schre- 
ckenstein), dr. Kaczorowskiego, lekarza na Isztabowego, 
dr. Meyera, radzcy medycynalnego, dr. Rehfelda, radzoy 
zdrowia dr. Samtera i nauczyciela gimnazyalnego dr. Witu­
skiego, odbyła w sobotę w dyrektoryum policyi pierwszą w 
r. b. naradę. Pierwszym jej przedmiotem był znany przypadek 
cholery azyatyckiój; tak bowiem lekarze lazaretowi jako też fi­
zyk powiatowy stwierdzili, że na flisaku Piotrze Borczyku oka­
zały się wszystkie jój symptomata; dalej zaznaczono, że dalszych 
jój przypadków już nie było. Z zasiągniętych przez dyrekto­
ryum policyi od zarządów policyjnych i urzędów landratowskich 
w Landsbergu n. W., Wrześni i Ostrowie wiadomości okazuje 
się dalój, że 1) owi flisacy, do których Piotr Borezyk należał, 
zdrowi do innych przybyli miejsc; 2) że nie podobna bym do­
wiedzieć się, czy w położonych za granicą praską okolicach 
Warty cholera panuje. W Kaliszu jednakże miały się, jak je­
den z członków komisyi wyraźnie podniósł, zdarzać w ostatuich 
czasach ponowne azyatyckiój cholery wypadki. Ze względu na 
to jako też ze względu na okoliczność, że i w innych miejsco­
wościach Królestwa Polskiego i Austryi cholera się zdarzała, 
jak nie mniój ze względu na niepomyślne stósuuki sanitarne 
Poznania oświadczyła komisya, że 1) uznać należy za rzecz nie­
odzownie konieczną, aby natychmiast i energicznie zabrano się 
do doświadczonych już w dawniejszych latach środków sanitar­
nych, które zdolne są zapobiedz ukazaniu się epidemii chole- 
jycznćj lub przynajmniój ją osłabić. Takiemi środkami są zam­
knięcie owych publicznych i prywatnych studzien, woda których 
według poszukiwań w latach 1870 i 1871 zdrowiu jest szkodli­
wa; b) zupełna desinfekeya wszystkich wychodków, kloak i ka­
nałów odchodowych; c) jak najrychlejsze wyczyszczenie wszy­
stkich wychodków i kloak. Środki te mają być przeprowadzone 
do dnia 1 lipea. W miejscach publicznych bardzo uczęszcza­
nych jak na dworcach, ma codziennie raz jeden być zarządzona 
desintekeya. Na mięszaninę desinfekcyjną zalecono: surowy 
kwas karbolowy 10 prc. siarczan żelaza 10 pro. wody 80 prc. <>■ 
magistrat ma być wezwany, aby w czasie miesięcy latowycb raz 
na dzień kazał wypłukiwać ścieki uliczne za pomocą wodocią­
gów. 4. Wszystkie grunta miejskie mają przez urzędników po­
licyjnych być zrewidowane. 5. Wiktuały i napoje na targacu 
mają być poddane ścislćj policyjnej kontroli. 6. Gdzie s‘?.t??A 
okaże potrzeba, mają i miejsca budowiowe nowych budowli by 
poddane desinfekcyi. 7. Magistrat i komendantura mają by 
wezwanej, aby wcześnie pomyślały o zakładaniu lazaretów cno- 
Jerycznyeh. ( , j

— * Kradzieże. Uwięziony został robotnik z Główny
tutejsza jego kochanka, którzy tutejszemu handlarzowi owoo° j 
południowych skradli pościel; dalój robotnik, który handlarze 
chcial sprzedać 13 funtów mosiądzu a na zapytanie P,rzy.'v, A 
nego konstablera oświadczył, że je ukradł z podwórza kottai,. 
na W. Garbarach miesz stającego. — Kelnerowi podczas “rz 
południowćj w ogrodzie dworca skradziono portmonetkę t 
talarami. ,e

— * Doniesienia policyjne. Znaleziono dwa PaM5 '
cygarniczkę, neceserkę z skóry brunatnej, złotą broszę- o 
biono czarny kaftanik dziecięcy. uvń-

— * Na medal pamiątkowy śp. Seweryna,
skiego złożyli po 20 sgr. Kazimierz Błociszewski, Hipom 
tnicki, Hieronim Bońkowski, Seweryn Elzanowski, lyotu 
szewiez, Władysław Laskowicz, Ludwik Nabielak, Józet J. 
ko i Bronisław Zaleski, wszyscy z Paryża. .

— * Od p. J. I. Kraszewskiego odbieramy pismo 
stępujące :

Szanowny Redaktorze ! wóre si?
Upraszając was o zamieszczenie w liczbie osob, 

zapisały na medal pamiątkowy dla ś. p. Seweryna hr. - Lj 
skiego: pp. Piotra Falkenhagena Zaleskiego z Drezna i ' 
Bukowskiego ze Stokholmu,



„roszę, byście przyjęli najserdeczniejsze dzięki za pomoc, 
njjino wasze tak uprzejmie i chętnie dało myśli tej — od­

leci zasłużonemu mężowi.
łpudpisy na medal zamknąć zmuszeni jesteśmy, najdłużej 
. j dziesięciu mogąc jeszcze przyjmować zamówienia. Po 
¿¡u liczby medalów żądanćj, stempel składamy na pamiątkę 
biorów Towarzystwa Przyjaciół Nauk w Poznaniu, którego 

> był jednym z najczynniejszych opiekunów. Gdziekol- 
10 poparcie spraw ogółowi pożytecznych chodziło, — imie- 
L„o można nie znaleźć, ale dłoń czynną i serce, wszędzie i 
T J. I. Kraszewski.
1 J. * Rzeczka Orla, w powiecie krobskim piynąca, obe- 
-jupelnie uregulowaną została, dla czego tutejsza rejencya 
'dniem 6 mą;a rb. wydala dla niej wszystkie owe przepisy 
.rne, jakie prawo z dnia 11 marca i 850 r. podaje w § 11 
L’utrzymania kanalizowanych łożysk rzecznych.
„ * Tak minister skarbu jak minister oświecenia 

Jczyl* się w przypadku szczegółowym za tern, że zabez- 
,?nie w Towarzystwie ubezpieczeń życia nie zwaluia nau- 
je|a zatrudnionego przy królewskiem gimnazyum od obo- 
.„ przystąpienia do ogólnćj kasy wdów; tak samo tśż nie 

to mu zapisać się do kasy wdów z niższą sumą jak tą, jaką 
,o przepisuje.
ł__ * Toczące się od roku rokowania z Szwecyą o zawar-
([jktatu pocztowego są obecnie podobno blizkie ukończenia, 
w takowy już w najbliższych dniach podpisanym zostanie. 

'¡e niego zniżone zostanie portoryum na 2 i pół srebrnika 
atu pojedyńczego 15 gramów ważącego a taksa gazet, dru- 
iia trzy czwarte grosza; stopa zaś wagi równocześnie roz-

poną zostanie z 40 na 50 gramów.

Wschód słońca o godzinie 3 minut 48, zachód o godzinie 
8 minut 7.

Dnia 29 maja 1515 przymierze z królami węgierskim i cze­
skim. — 1648 Kozacy zdobywają zamek czaśnikowski. — 1792 
s-jm oddaje królowi naczelne dowództwo. — 1792 zamknięcie 
sejmu czteroletniego.

Wedle rozporządzenia z dnia 8 lutego r. b. jakie 
jur oświecenia wydał w szczegółowym przypadku, mają 
ijące obecnie przepisy, nakazujące uczniom seminuyów na- 
itielskicb, aby przez trzy lata byli do dyspozycyi owćj król, 
j vi, w którćj obwodzie i dla której obwodu wykształceni 
di ten jedynie cel, by przez to zapobiedz ile możności 
noszeniu się wykształconych w zakładach rządowych nau- 
i(|i na posady nauczycieli domowych lub prywatnych lub 
innego zawodu lub nareszcie do innego obwodu rejencyj- 

Król. rejencya przeto nie może odmówić przyjęcia wy­
danemu do nićj wcześnie wypowiedzeniu takiego nauczy- 

jeżeli ten udać się chce na inną posadę a nie tę, która 
przeznaczoną została, byleby takowa była publiczną i leżała 
,niże[san]ym obwodzie rejeucyjnym.
_ * W Mirosławiu w okolicy Ujścia spaliły się dnia 21 
iwa gospodarstwa chłopskie i dwie stajnie tamtejszego 
inium. Przyczyna pożaru nie wiadoma dotąd; poszkodo- 
ijak zwykle bardzo nisko lub wcale nie byli zabezpieczeni 
.nrzystwie ubezpieczeń. Tegoż samego dnia spaliia. się w 
nnowie wielka stajnia dominialna. — W okolicy Ujścia zda- 
się częste pomiędzy dziećmi choroby jak szkarlatyna, żar- 
ospa wietrzna itp., dotychczas jednak żadne z dzieci na ta- 

¡torobę nie umarło.
- * Zniesienie konfiskaty. Z sądu tutejszego, pisze 

¡eta Toruńska, otrzymujemy dziś zawiadomienie, że za- 
maa czasu swego przez król, pruską prokuratoryą kon­
ia numeru 107 Gazety zniesiona została uchwałą sądu z
n. Numer ten dziś rozesłany będzie czytelnikom. 0 lo- 

kilku innych dawniej już skonfiskowanych numerów ża- 
•) nie mamy dotychczas zawiadomienia, oprócz o nrze. 97, 
•jo konfiskata potwierdzona, a termin w śledztwie wstępnem 
iczony na i 1 czerwca r. b.
- * Nieomylność! Magistrat miasta Torunia, jak donosi 
(ta Toruńska, cofnął stawiony dawnićj warunek, aby 
powoływani nauczyciele wyparli się dogmatu o nieomyl- 
uczynil to zaś nie dla tego, jak twierdzi Danziger Z tg,.,

jyscy kandydaci odmówili takiego oświadczenia, ale raczej 
isnych popędów, gdyż magistrat od samego początku nie 
ul się z tem żądaniem deputacyi szkolnej.
_ * Szkolnictwo. Ks. dr. Martens, regens seminaryum 
ownego w Pelplinie, złożył inspekcyą lokalną nad szkołą 
mówce, którą dawnićj odebrano miejscowemu proboszczo-

Morawskiemu. Odległość Pelplina od Klonówki (l mila 
a przytein i ta okoliczność, żejpowiatowym inspektorem 

mowano urzędnika subalternę i w ten sposób uczyniono 
leiożonym nad ks. regensem, stały się dia ks. Martensa
¡yiu do złożenia inspekcyi powodem.
- * W Ciechocinku przez sezon kąpielowy w teatrze 
ijjzym grać będzie towarzystwo dramatyczne pod dyrekcyą 
staje wieża.
-* Tygodnik Przemysłowo-Handlowy, wychodzący 
arszawie, przeszedł na własność Brunona Ciemniew- 
jo, właściciela dóbr ziemskich w Płockiem.
- * Barania głowa. W całym Kazaniu nie mówiono 
as o niczem więcej jak o baranićj głowie.
Ktoś niezadowolony spóiczuciem okazywanćm jednemu z 
itów tamecznego teatru :p. Ralfowi zapakował w pudełko 
lią głowę i odesłał kasyerowi teatru z żądaniem, aby poda- 
ten uroczyście doręczony został benefieyantowi na scenie, 
alf otworzywszy pudełko zawołał: „W życiu mojem otrzy- 
n wiele już podarunków; były wypadki, że ktoś poświęca! 
śnie ostatniego rubla, ale taki podarek, żeby mi ktoś swą 
ą głowę ofiarował, dotąd mnie jeszcze nie spotkał.“
- * Kalendarz. Jutro w czwartek dnia 29 maja Teodo- 
panny; w kalendarzu słowiańskim Boguchwały.

Z powiatu Szamotulskiego, 26 maja. (Zebranie. 
— Wełna. — Zboża. — O tćm i owćm.) Wczoraj j.o południu 
w Giełdzie w Szamotułach, zebrali się członkowie Towarz. ku 
wspieraniu gosp. powiatu naszego, aby znów wspólnie radzić 
nad dobrem własnćra. Jeżeli które, to z pewnością powyższe 
stowarzyszenie jest jedną z głównych instytucyi, która upaść 
nie powinna, o czćm nie widzę wcale potrzeby szeroko się roz­
wodzić, boć cel jćj dostatecznie jest znany. Jednakże pano­
wie urzędnicy, mimo to bardzo nielicznie na zebrania uczęszczają 
jak to wczoraj znów dowiedli. Z dwudziestu kilku przybyło 
tylko dziewięciu. Obrano nową dyrekcyą powiatową (ponieważ 
pp. Dreszer, Raniszewski i Thomas z takowej występują) w 
skiad tejże wchodzą pp. Kamieński z Myszkowa jako prezes, 
Kiełpiński z Kobelnik jako zastępca tegoż, Brzeski z Przysta­
nek jako skarbnik i Filipowski z Siopanowa jako sekretarz. 
Do towarzystwa zapisano jako nowo wstępującego członka p. 
F. Wolskiego z Kąsinowa. Ponieważ urzędnicy tak tylko 
bywają wynadgrodzonymi, że ledwo za czas wypełnienia 
obowiązków utrzymać się są w stanie, przeto pięknym jest cel 
towarzystwa, bo takowy zapewnia im środki zaradcze w 
chwili gdy są bez miejsc, chorobą złożeni iub całkiem nie­
zdatni do pełnienia obowiązków, wreszcie ich wdowom i siero­
tom egzysteneya. Byłoby zatem najświętszym obowiązkiem 
wszystkich urzędników, aby się do towarzystwa zapisali, tym­
czasem przeciwnie się dzieje. Ci panowie, którym dobrze się 
powodzi i lepsze zajmują stanowiska i większą godność (wię­
ksza nieomal liczba) usuwają się od tego towarzystwa, bezżenni 
obojętni są a inni wcale o swój los nie dbają.

Pranie i strzyżenie owiec odbywa się bardzo niepomyślnie, 
główną tego przyczyną zimno obecnie panujące.

Zboża obfity obiecują pion a głównie pszenica. Owocowe 
drzewa pełnćrn obdarzone kwiciem, lecz zachodzi kwestya czy 
i w tym roku wiele się będzie można spodziewać owocu.

Komisya wojskowa składająca się z oficera i kilku żołnie­
rzy objeżdża powiat nasz, stawiając tu i owdzie wieże i wieży­
czki, które do ułożenia nowych map służyć mają.

WIADOMOŚCI LITERACKIE.

— Ziemianina wyszedł z druku No. 21 i zawiara: Tu­
czne bydła w Anglii. Dr. Z. — Klimat i jego wpływ na rólni- 
ctwo, — Nowe lub poprawne machiny gospodarskie. — Uprawa 
parą. — Pszenica na lekkie grunta. — Wiadomości literackie.
— Wiadomości rólnicze: Zczorniałe liście kartofli i koniczyny.
— Drenowanie. — Próba kosiarek. — Utworzenie się fosfory­
tów. — Tępienie kanianki. — Zielona pasza. — Signum tempo- 
ris. — Aparat pomocnicy przy porodach. — Wiadomości han­
dlowe. — Jarmarki. — Towarzystwa rólnicze. — Ogłoszenia.

PRZYBYLI BO POZNANIA.
dnia 28 maja:

BAZAR. Żółtowski z Ujazdu, Wolniewicz z Dębicza, Wil- 
koński z Warszawy, Pągowski z Paryża, Murzycki z żoną 
i Moszczyński z żoną z Inowrocławia, Niegolewski z Wło- 
ściejewek, Szumlański z Turska, Popiel i Krajewski z Ga- 
licyi, bracia Różycc z Prus Zachodnich.

HOTEL FRANCUSKI. Hr. Poniński z Włoch, Sadowski z 
Królestwa Polskiego, Potworowski z żoną z Chłapowa, Dą­
browski z żoną z Winnogóry, Taszarski z Kobylea, Taazar- 
gki z Wągrówca, Handke z Berlina.

STERNA HOTEL EUROPEJSKI. Moll z fam. z Leszna, Stan- 
kowski z Bydgoszczy, Nordan z Wrocławia, Kammacher z 
z Norymberg!

HOTEL BERLIŃSKI. Mascbe z Obornik, Jiinsch z Jerzykowa, 
Mattbias z Poklatki, Heintze z Kłecka, Eberhardt z Byd­
goszczy.

HOTEL RZYMSKI. Koczorowski z Królestwa Polskiego, pani 
Giiterbok z Owieczek, Hornborstel z Wąsowa, Griinastel z 
Elbląga, Kurth z Gdańska, Lucće z Dtiren, Vielhaber z 
Nakla.

Dzisiaj wypada mi tylko jeszcze choć w krótkich zarysach 
wyświecić jakie smutne skutki wiedeńskie wypadki na giełdzie 
tutejszój za sobą pociągnęły. Kiedy pierwsza wiadomość o wy- i 
buchu, katastrofy z stolicy austryackićj nas doszła, zrobiła to 1 
samo wrażenie, jak wiadomość z pola bitwy o przegranćj na ko­
rzyść nieprzyjaciela walce.

Rozdrażnione umysły graczy giełdowych, którzy już tylko • 
ruinę swego majątku przed oczyma mieli i w szalonym poplo- I 
chu bez namysłu i obrachowania z obowiązań swoich się wyco- j 
fywali, niczćm uspokoić się nie dały, wynikiem tego było na- [ 
rzucenie giełdzie niezmiernej ilości papierów, za które się doma- [ 
gano gotówki.

Dążuość wszystkich stron była ta sama t. j. sprzedawać I 
pod każdym warunkiem, nie dziw więc, że kursa tak ogromnie i 
spadły. Na wpół zrujnowani spekulanci napróżno się wysilali, , 
aby podtrzymać spadające ceny, chcąc siebie ocalić i złudzić i 
zatrwożoną publiczność. By:y wprawdzie chwile takie gdzie 
się zdawarn, iż kryzys ta bez szkody tutaj przeminie, lecz i 
nie długo trwały.

W kilku dniach dojdziemy do ostatniego aktu dramatu 
odegranego na giełdach niemieckich; wykaże ou nam szczegó­
łowo rzeczywisty stan giełdy berlińskićj a może nawet liczbę 
ofiar rozhukanój namiętności do gry.

Przy takich stósunkach o interesie na giełdzie mowy być 
nie mogio. Krążące pogłoski o bankructwach pierwszorzędnych 
instytucyi bankowych tutejszych, chociaż może dotychczas bez­
podstawne i fałszywe niepokojąco tylko na całe usposobienie 
działają.

Co do kursów pojedynczych papierów, podaję takowe 
podług dzislejszćj giełdy jak następuje:

Akcye zakładu kredytowego we Wiedniu 169} tal.
Francuzy 191} tal.
Lombardy ilo.
Akcye stowarzyszenia dyskontowego tutejszego 235} prc.
Wedle zdania gospodarzy z północnych Niemiec, żyto 

podług obecnego swego stanu nie wielkie rokuje zbiory, z Ro­
sy i nam donoszą, iż oziminy w skutek suszy i zimna znacznie 
tam ucierpiały.

O pszenicy dobre w ogóle panuje mniemanie, dawniejsze 
obawy w Węgrzech znikły zupełnie, po ciepłych deszczach ta­
kowa nadzwyczaj się polepszyła.

Stała tendeneya, która dotąd na targach zachodniej Euro­
py panowała, zaczyna cokolwiek słabnąć.

Anglia, zaopatrzona chwilowo znów dostatecznie, wstrzy­
muje się od zakupu; jedynie Ilolandya wyższe płaci ceny i to 
za pszenicę 3 fi. a za żyto 2 fi. na łaszcie.

Na targu berlińskim płacono na maj 88}, maj-czerwiec 88}, 
czerwiec-lipiec 88} za 1000 kilo.

Znaczne zlecenia z Saksouii na kupno żyta czynią towar 
ten u nas bardzo poszukiwanym, dawnemi laty Saksonia dopiero 
krótko przed żniwami zapotrzebowała dowozu, dzisiaj widać, iż 
zapasy kraju tego zupełnie już wyczerpnięte. — Targ u nas 
ożywiony i znacznie a la bausse usposobiony. Ceny na maj i 
maj-czerwiec 57}-57}, czerwiec-lipiec 56}-57} tal. za 1000 kilo.

Brak dowozu okowity z prowincyi i potrzeby tutejszych 
fabrykantów sprowadziły kilkosrebrnikową podwyżkę, która w 
ciągu całego tygodnia się utrzymała. Na interesa terminowe 
chwilowa zapanowała stagnacya ze strony spekulantów, którzy 
zupełnego uregulowania zobowiązań na miesiąc czerwiec i lipiec 
odczekują. Płacono na miesiąc bieżący tal. 18. 11, maj-czerwiec 
18. 11, czerwiec-lipiec 18. 12. za 100 litrów.

Giełda poznańska 28 maja.

Żyto: cena regulacyjna 57}, na maj 57}, maj-czerwiec 57} 
czerwiec-lipiec 57-56}, lipiec-sierpień 55}, sierpień-wrzesień 54}, 
na jesień 53}.

Okowita cena regulacyjna I7l3h, na maj 17’3|M, czerwiec 
17}, lipiec 17}}, sierp. 18}, wrzes. 18}, październik 17}.

Ceny targowe
w mieście Poznaniu 

dnia 28 maja 1873 roku.

* Mąka. Berlin, maja. Pszenna nro. 0. 11}-} tal. No. 0 
i 1 ll}-10}, rżana. Nr. 0 9-8} — Nr. O i 1 8-7} tal.

Giełda berlińska, 27 maja.
Pszenica: per 1000 kilo w miejscu 72-92 talar, wedle 

gat. żądano, na kwiecień-maj 88}-|, maj-czerwiec 88}-88, czer­
wiec-lipiec 88}-8d, lipiec-sierpień 85}-} tal. pł.

Zyto: por 1000 kilo w miejscu 56-62 tal. wedle gat. żąd. 
krajowe 60 ze statku, piękne krajowe —, rosyjskie 56-} tal. ze 
statku plac, na wiosnę 57s-}, maj-czerwiec 56}-}, czerwiec-lipiec 
56}-}, lipiec-sierpień 56}-} tal. pł.

Jęczmień per 1000 kilo mały szary 52—67 talarów 
wedle gatunku żądano.

Owies per 1000 kilo w miejscu 47-54 tal. wedle gatunku 
żąd.; wschód.-pruski 48-50, czeski 48-50, zachodnio-pruski 48-50 
pomorski 49-52, piękny pomorski 55-} tal. z kolei płac., na wio­
snę 49}, maj-czerwiec 47}, czerwiec-lipiec 47} tal. płac.

Groch per 1000 kilo do gotowania 61—56 tal., na pa­
szę 46 —50 talarów.

Olej rzepiowy per 100 kilo w miejscu 21} tal.; na 
kwiec.-maj i maj-czerwiec 21}-}, czerwiec-lipiec 21}-}, wrzesień- 
październik 22}--£- tal. pł.

Olej lniany per 100 kilo w miejscu 25} tal.
016j skalny per 100 kilo w miejscu 12 tal.
Okowita per 100 kilo a 100<,/o=10,0000/() w miejscu 

bez beczki 18 tal. 8 sgr. pł., na kwiecień-maj i maj-czerwieo 
18 tal. 8-6 sbr., czerwiec-lipiec 18 tal. 9-7 srb., lipiec-sierp. 
18 tal. 10-18 sbr. płac.

Giełda wreelansk», 27 maja.
Zyto: per 1000 kilo, ceny na bież. mieś, podnoszą się, na maj 

63-4, maj-czerwiec 59}-}, czerwiec-lipiec 58}-}, lipiec-sierp. 57},
wrześ.-paźdz. 54}-5, październ.-list. 53}-54} tal. pł.

Pszenioa: per 1000 kil. na maj 89 żąd.
Jęczmień: per 1000 kilo na maj 56 tal. pł.
Owies: per 1000 kilo, na maj 48} maj-czerwiec 48 tal. pł.
Rzep: per 1000 kilo na maj 98 żąd.
Olej rzepiowy per 100 kilo spok. w miejscu 21} tal. 

żąd., na maj 21-^- pł., maj-czerwiec 22, wrzesień-październik 
22} tal. żąd.

Okowita za 100 litrów po 100°/o bez zmiany; w miejscu 
18} tal. żąd. 18 tal. płacono; na maj 18} pł., maj-czerwiec i 
czerwiec-lipiec 18}, lipiec-sierpień 18}, sierpień-wrzesień 18} tal.

Na targu W tal., sgr i fen per 100 kilogramów
towar piękny średni

tal
pośledni

tał In. tal fn. Uljsff. fn. ag. fn. tal ag
Pszenica biała — — — 9 12 — 8:24 — — __ 7 10

-2 5 „ żółta — — — 9 2 — 8 19 — — — — 7 10
Żyto — — — 6 11 — 6 4 5 26

•?s- Jęczmień — — — 5 28 5 22 — — — 5 15
Owies — — — 5 — — 4 26 — — — — 4 24
Gro oh — — — 5 7 — 4 25 — — — — 4 15

£□ CD Rzep I- — — IO|- — 9 10 — — — — 8 15a Rzepik zimowy 1- — — 8:25 — 8 10 — — — — 7 5
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Obwieszczenie.
Ky publicznej sprzedaży fantów z tu 
5?o lombardu miejskiego w swoim cza 
'«wykupionych okazała się w . dniach|
31 29so kwietnia r. b. prze 

dla niektórych zestawowych dłużni- 
(2776)

'laścicieli rewersów na zastawy pod]
— 9019 i 
aby najpóźniej do

czerwca
[« się do tutejszej miejskiej kassy lom 
■’tj i odebrali za oddaniem rewersul 
pawy i za kwitem przewyźkę pozo- 
?łj>o potrąceniu otrzymanej pożyczki, 

aż do czasu sprzedaży fantu i ko 
w przeciwnym razie wpłynie prze-| 
to stosownie do przepisów do miej-l 
Msy ubogich, a rewers zastawy wrazj"^ 

■’em dłużnika zastawnego upadnie. 
dnia 9 maja 1873.

n»-
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ielżyó- 
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GOSPODARSTWO, HANDEL I PRZEMYSŁ

Sprawozdanie tygodniowe
z giełdy berlińskićj 

Leona Pilaskiego.
Berlin, 21 maja.

Powody smutnych następstw jakie nierozważne operacye 
finansowe sprowadziły, dostatecznie w zesztotygodniowem spra­
wozdaniu wyłuszczyłem.

tósunki jako też na bardzo korzystne re- 
Izultaty w zeszłych latach osiągnięte, środki 
już częstokroć dawniej nakazane i tą rażą 
Ina nowo polecać. A tak między innemi u- 
jchwalono: (3066)

I, że wszystkie te studnie mają być zam­
knięte, których woda dla zdrowia ludzkiego 
za szkodliwą uznaną będzie,

S, że każdy właściciel domu zobowiąza- 
- - . ,nym jest wychodki i śmieciska, prewety,

3 3-.7? wzywamy nl-L110jówki, kałuże, kloaki itd. znajdujące się
Ina jego posiadłości ustawicznie, a to w ten 

P.Lposób oczyszczać, ażeby zawsze od złych 
"Iwyziewów zupełnie wolne były. Dalej mają 
'{wszystkie wychodki i gnojówki jak najprę- 
aldzej być wypróżnione, co aż do 1 lipca r. b. 
"Ima być wszędzie wykonanćm. W razie prze- 
•Iciwnym nastąpią egzekucye policyjne. Oczy­
szczenie wychodków musi bezpośrednio przed 

wypróżnieniem tychże jak najstaranniej być 
Izrobionem. Do oczyszczenia poleca Się 
tępująca recepta:

kwasu karbolowego surowego 10°
siarczanu żelaza................... 10°
wody....................................... 80°

3, Również i w tym roku odbędzie 
[przez urzędników policyi systematyczna 
wizya wszystkich nieruchomości miejskich

. I iby zakłady i okoliczności zdrowiu przeci 
Btarem(wne j usllną<;.

1873

^Magistrat.
Ogłoszenie.

.^ruchomości w Poznaniu n 
’pod Nr. 172 położonćj, dawnićj d 
I» Fryderyka Wernera a na ostatko,^ na stan 
Wn Rosenfeld z domu Jacobi nale-|4o„,Tf,i,

5 na mocy

Rewizye takowe ma-
niel .?°|ją także być zwrócone na śmiecie nagroraa- 
OStatkU|jz^n^ et on ; rtrenrąałnwnip fiTO-

żących
i przepełnienie mieszkań gro 

zdrowiu. Publiczność uprasza się, 
jakie spostrze- 

najspieszniej doniosła. 
„ 4, Ma nadzwyczajnie ostra kontrola być
"¡wprowadzoną nad żywnościami i napojami na

Fsbii W dziale 111 pod Nr. o na m,.,c)L£eby wszelkie niedogodności,
U lupców6 Jakóba Młcbała że’ władzy P0,icyjnśj jak najspi‘ 

CiJ1*«««» i Arona Markusa]
pożyczka w kwocie 4000 tal.[‘"tom nieograniczonego użytkowanialtargach lub inaczej sprzedawanemu

nieruchomości zamiast

Pszenicy pięknćj, szefel po 42 kil. 
¿rednićj 
pośledn.

Żyta ciężkiego 
• średniego 
■ pośledn.

Jęczmienia wielk.
• drobn.

Owsa
Grochu do gotowań.- 
Grochu na paszę 
Rzepiu zimowego 
Rzepiku zimowego - 
Rzepiku latowego 
Tatarki 
Kartofli 
Wyki
Łubinu żółt.

• niebiosk.
Koniczyny czerw, cent, po 59 kilo. 
K miozyny białćj

40

37

25
45

37

35
50
45
45

Ceny.
Najwyż. Średnia. Najniższa.

tal. 9gr. fn. lal. sgr. fn. tal. sgr. fn.

3 1 23 9 3 21 3 3 20 —
3 16 3 3 13 9 3 11 3
3 7 6 3 6 — 3 5 —
2 11 3 2 10 — 2 9 —’ I
2 8 2 7 6 2 7 _ 1
2 6 — 2 5 — 2 4 —
2 2 6 2 1 3 2 — —
2 1 3 2 — — 1 27 6
1 12 6 1 10 _ 1 7 6

— — — — — — — —

— — — - — — — — —

— — — — — - — — —

_
— — — — — — — — —
— — — — — — — —
— — — — — — —

Mur&a telegraficzne.
SZCZECIN, 28 maja 1873.

Olśj rzep.: 
maj 21}
na maj-czerwiec 21} 
na wrzesień-październik 22^- 
paźdz.-listopad —

Okowita: słabo 
w miejscu 17} 
na maj-czerw. — 
lipiec-sierpień 17ą} 
wrzes.-październik 17“/24 

maja 1873.

Stan powietrza:
Pszenica: słabo 

na czerwiec-lipiec 85} 
lipiec-sierpień 85 
wrzes.-październik 79}

Żyto: słabo 
czerwiec-lipiec 54 
lipiec-sierpień 54 
wrzes.-październik 54 

28BEKIJX,
Stan powietrza:

Pszenica: spok. 
na maj
na lipiec-sierpiei 
na wrzes.-paźdz. 
Żyto: spok. 
w miejscu . . 
na maj-czerwiec 
na lipiec-sierpie 
na wrzes.-paźdz. 
Olćj rzep, słabo 
w miej‘scu . . 
na maj-czerwiec 
na wrzes.-paźd. 
paźdz.-listopad 
Oków, słabo 
w miejscu 
na maj-czerw. 
na sierp.-wrzes. 
na wrzes.-paźdz.

kurs 1 
początk.

kurs
końcowy

kur».
początk.

kui tí j 
końcowy

Owies: stale
88} na maj 49}—
80} Olój skalny: 

w miejsou 12
Maroh. pozn. E. B. 94}57} Pruskie oblig. p. —Ob 5 Nowe pozn. list. z. —
Pozn. rent, listy —OOÿ Kolej żel. państ. 193
Lombardy . . 109}

21} Aust. losy z 1860 —
21} Wioska renta . 69}
22} Amerykany . 96}— Austr. akc. kred. 167}

Pożyczka turecka 49}
— 7’|, °|0 Rumuny —
18 6 Pol. listy likwid. —
18 26 Rosyj. banknoty —
18 20 Austr. renta sreb. —

Uspos. stałe

Sprzedaż konieczna. | gZOfertapensyi i nauki.
W zakładzie mym naukowym i wychowa­

wczym znajdzie przyjęcie kilku jeszcze uczni,
Dobrą szlacheckie Czaehurki, w po­

wiecie Średzkim położone, do 'Włady­
sława. Jankowskiego należące, któ­
rych tytuł własności na imię jego jest zapi­
sany i które z objętością 186 hektarów 69 
arów 90 lasek kwadratowych — opłacie po­
datku gruntowego ulega, podług ustalonego 
czystego przychodu na podatek z gruntu na 
299 tai. 12 sgr. 4 fen. i na podatek budyn­
kowy z wartości użytku na 123 tal. podane, 
sprzedane być mają drogą subhastacyi ko­
niecznej (2305)
dnia II czerwca r. to.

przed południem o godzinie 11 
lokalu posiedzeń królewskiego sądu 

wiatowego w Środzie.
SrodR, 1873.

ttiói. sąd powiatowy.
Sędzia subhastacyjny.

którzy na życzenie przygotowani być mogą 
do średnich lub wyższych klas. Tak samo 
może wziąć udział kilku jeszcze w kursie 
przygotowawczym do egzaminu na jednoro­
cznych wolontaryuszów. Przełożony zakładu 
dr. Schummel w Wrocławiu, Ring, 16 

(3039)

Nauczycielka, Polka,
posiadająca język franc., niem. i muzykę, ży­
czy sobie przyjąć miejsce od 1-go lipca lub 
sierpnia. Adresować należy: I*. 15. M. 
poste r. Ostrów niem. (3061)

ÜST" Trzy pokoje, entrée, kuchnia 
i sklep rocznie 160 tal. Dowiedzieć się 
można u N. Piotrowskiego. (2864)

nrowizyil Uprasza się mieszkańców miasta, ażeby 
anfiO-i J bródki te uchwalone ze względu na dobro o 

przestrzegali albo też do(3059)
'koniecznej subhastacyi nieruchomościk«« punktualnie przestrzegali albo tez de 

Pretensj a ta w kwocie 4056 tal. ? ich wykonania wszędzie się przykładać zecbcieb.
.ton. dn nnrr.An,.-',:- L-fAro «n ndaałnninl JPoKUttn, d. 24 maja 1873.którą

masa
po odesłaniu! 
specyalna

? J. LISSNER »I
Wilheimowski plac J.

Allgemein wlssenseliaftl. 
ICiicherzirkel.

Czytelnia polska 1 Fran­
cuzka. (2654)

fo.,7. do percepcyś 
5'ej ceny kupna 
„‘1 została.
i"1- wsz>'Stkich tych, którzy 

one.i masy pretensye rościć ebeą,
• tokowemi najpóźniej w terminie

<-go września!

d<
Komisya sanitarna.

<-go
« rana o

“pisanym sędzią subhastacjjnym, tu- 
'pOJU pod Nr. 13 wyznaczonym, pod

4ú'“|7pi'ek!uzy¡ zgłosili. 
' 17 maja 1873.

Mawly, Dyrektor policyi, Dalilk« 
lir. Eraenkel, Br- Gall, fizyk po 
wiatowy i radzca medyc., v. Jiilmston 
[major, lir. Raezorowghl, .lir 

II ffOilz. Mayer, lekarz wyższy sztabu i garnizonu 
• ’lir. Kelifeld, radzca medycynaluy, iir

Saniter, radzca sanitarny, 
lir. Wituski.

Członków Towarzystwa 
Pomocy Tliaufeowój zaprasza 
na walne zebranie w 
czerwca po poł. o godz 
w pomieszkaniu pana 
chała Wraka w Czarnkowie 

Komitet
powiatu czarnkowskiego

(3053)

Walne zebranie akeyonaryuszów
Spółki akcyjnej teatru polskiego w ogro­

dzie Potockiego w Poznaniu
odbędzie się

«lilia I3s2 czerwca r. to.
o godzinie piątćj po południu

isa saii Bazarowej w Poznaniu.
Porządek dzienny:

1. Wybór przewodniczącego i sekretarza.
Sprawozdanie Rady Nadzorczćj z czynności za rok ubiegły.

3. Sprawozdanie Dyrekcyi wraz z przedstawieniem stanu kasy.
4. Wnioski akcyonaryuszów. (3064)

Poznań, 26 maja 1873 r.

Hasia Nadzorcza
irasz-a h Spółki akcyjnej
SI i Teatr polski w ogr. Potockiego w Poznaniu.

Poszukuje się osoby w średnim 
wieku jako piastunki
ilo dzieci. Uwzględnione 
[będą tylko takie osoby, które świa­
dectwami wy każą, że już kilka lat przy 
dzieciach spędziły. — Uprasza się o na­
desłanie świadectw franco do Dom. 
Nekla. (3057)

Przykrawać/, Polak,
wykształcony w wszelkiój garderobie 
męzkićj, poszukuje miejsca w Poznaniu 
lub w Księstwie Pozuańskićm. Łaskawe 
listy proszę adresować: Stanisław 
.laskiemy. Frydek, Szląsko 
austr. (Friedek, Oestr. Schlesien) u 
pana M. Brenner, krawca męzlt.

(3064)

Szanownych obywateli, chcących nam na nadchodzący 
Ijarmark przesłać (2951)

Środek desiniekcyjny
] przez komisyą zdrowia na posiedzeniu z dnia 
24 mb. za najlepszy uznany, mięszaninę z
10% surowego kwasu karbolowego 
¡0% siarczanu żelaza @065) 
80% wody
poleca litr po 3 H)ęr.
Proszek desinfekcyjny funt po 2, 2}

i 3 sgr.

Krng&Fabricins

‘ i maj
‘’Sąd pow. Wydz. I.|

^dzia subhastacyjny.
¡ir-Aeyp_______
"“wieszczenie.

w tutejszem mieście człowiel 
(lania f,t0 na cholerę azjatycką we 
’‘ich e«arzy ordynujących jako tćż| 

- • Chociaż

Nakładem „Tygodnika Wiel 
kopolskiego“ wyszła W osobnej 
odbitce powieść

Wołodego Skiby
pod napisem

w Poszukuje się OSOtoy 
w średnim wieku, biegłej w 
krawiecczyznie i białe ml 
szyciu, zaopatrzonej w dobre | 
świadectwa i uzdolnionej do w y • 
ręczenia pani domu. Li-1 
sty uprasza się fr. do lloiiai"] 
»iiaaii Łntoasz pod Stajko- 
wem adresować. |2947)

WEŁNY

&ia
«e,

ż choroba w tym razie 
.szczęśliwy obrót bierze i 

, >ęcej nie powtórzyła, uważał:
«Otaisya sanitarna miastah

dzisiejszem posiedzeniu zar 
Względu na ogólne sanitarneli ze

na

„SIEPOBOSBI“
jest do nabycia we wszystkich księ 
arniach za cenę 6 złp.

yauczyciel,
przy szkole prywatnej panien, 
poszukuje takiegoż miejsca zaraz lub 
od 1-go lipca r. b. Bliższa wiado­

mość w Eksp. Dz. Pozn. pod Sir. S89S.| 
(2895)

frleis r Bkioiasseusel 
de €ognac

DU HIGH-LI FE
Scciyna -A.goxi.oy«,.
Dostawca zabretowany Dworów za­

granicznych. Delikatność i aromat 
szampańskiego wina) wyższego gatun­
ku lub starego Cognaku. Musuje i 
pieni się jak najlepsze szampańskie 
wina. Ulepsza się w zamrożeniu, na- 
daje się do wybornych sorbetów, po­
daje się w kieliszkach i półkieliszkach 
do szampańskiego wina. (1834)

Cena w Paryżu: butelka 20 fran­
ków, pół butelki 11 franków, ćwierć 
butelki 6 franków w Paryżu, rue La­
fayette 6 przy nowej Operze, w Po­
znaniu jedyny skład u p. p. T. 

• “■ 18 Luzińskiego i S. Sobeskiego.
iłzAmr mrin !■______________

ajswe w komis, upraszamy o spieszne zamówienie miejsc, 
podając równocześnie
1. ilość przybliżoną nadesłać się mającej wełny,
2. ceny, jakie w ostatnich dwóch latach za nią osiągnięto.

Do każdej przysyłki wełny dołączoną być musi do­
kładna specyfikacya.

Bank rolniczo-przemysłowy
1 wilecfei, Potocki i S|>ólka||

w Poznaniu.



Dnia f> czerwca o 9-ej
godzinie z rana w ]Sl*O(lOWie 
pod Środą odbędzie się licyta­
cja dzierżawy na ogród

owocowy i drogi drze
ciwem owocow 

sadzone.
?m wy-

(3C60)

Aukcya mebli.

Łokomob. i parowe młockami© I
z nowym patentowanym aparatem, za po- 1 
mocą którego machina sama nakłada,

Claytoiia & Slinttlcwortlia w Lincoln.

W piątek dnia 30 isifo. od 9 go­
dziny przed pot. i od 3 po poł. sprzedawać 
będę najwięcej dającemu za natychmiastowi!, 
zapłatę w gotówce przy Sapieżyńskim placu 
Nr. 6 wielką partyą (3062)

pięknych mebli, rzeczy ze 
złota i srebra, przy tein ze­
garki dla panów i dam, 
srebrne świeczniki itd. ja­
ko tóż wielką partyą to­
warów galanteryjn., wiel­
kich chustek lato wy eh, bu­
tów, trzewików, i wielką 
partyą dobrych cygar.

Oryginalne amerykańska e

żniwiarki do zboża i trawBuckeya
o dwóch kolach, odznaczające się lekkim biegiem, wyborną prostą konstrukcyą, polecam 
na najbliższe żniwa i proszę o wczesne zamówienia. (2314)

Dla wprowadzenia powyższego aparatu pozwalam sobie przy 
wielkićm jego znaczeniu w interesie ogólnym zwrócić uwagę na na­
stępujące zdanie owych panów, którzy byli obecni przy młotce na 
próbę w Schmolz.

„Podpisani poświadczają niniejszćm, że przy młótce na j 
próbę w Schmolz z nowym aparatem, dla parowych młockarni 
Clayton’a & Shuttleworth’a w Lincoln, za pomocą którego ma­
china sama nakłada, przekonali się o użyteczności jego i stóso- 
wności a zarazem podnoszą jeszcze szczegółowo następujące ko­
rzyści: . .

Przy nakładaniu oszczędza się jednego lub dwóch robotni­
ków; nużąca ta robota uskutecznia się jednostajnej i prędzej niż w 
zwykłych okolicznościach. Przypadki nieszczęśliwe, jakie się tak 
często zdarzają właśnie przy nakładaniu, usuwają się zupełnie. 
Przez jednostajne nakładanie idzie machina daleko lżej i daleko 
więcćj wymłacać może.“
Wolfgang Maurycy Eiclitoorn ziąd. EJyrelłtor 
dóbr Fellinger ztąd. von Jotonston, Kweibroi. 
Starostę, Tsctoanpelwltz. von WalSenberg- 

Pactoaly, Schmolz.
Aparat ten okazał w każdym względzie swą skuteczność, gotów 

zaś jestem chętnie młockarnie te z aparatem dać reflektującym na 
próbę.

Zlesenia na lokomobile i młockarnie Clayton’a i Shuttleworth a 
proszę mi wcześnie nadsyłać.

komisarz aukcyjny.

en

I Maneżowe młockarnie szerokie
specyalność mojej fabryki

z aparatem do młócenia koniczyny, z machiną i bez machiny czy­
szczącej, uznanćj wybornćj, najnowszćj konstrukcyi, odznaczające się 
lekkim biegiem, znacznym i czystym omłotem, dające na dzień 100 
do 150 szefli zboża ozimego lub 200—250 szefli zboża jarego, po­
zwalam sobie polecić niniejszćm usilnie pp. gospodarzom.

Na życzenie gotów Jest każdego czasu przedłożyć około 200 
najlepszych świadectw co do mojćj młockarni szerokićj.

Dalej mam z renomowanych fabryk specyalności ich nas kładzie, 
jako to:

sieczkarnie każdej wielkości, aparaty tło go­
towania paszy, płtaczłs® do rzepy, szat- 
kowealce tło rzepy, roztlraliiacze ku­
chów, gniotowniki owsa, wagi do by­
dła, Zimmermanna siewniki, machi­
ny do roztrząsania gnana, haki kón- 

ngleiskie przetrne, an__, -„jgiclskie p
angielskie grabie do siana.

;rząsacze siana i

|0rjgin. amer. Buckeye’^ 
¡żniwiarki sSozfoożalirawl

z dwoma kołami «
robione przez wynalazcę Bnclieye’a machiny, Mr. Millera, 
w firmie Anltmann, Miller & Co. w ARron, Ohio.

Powyższą ogólnie za wyborną uznaną machinę z najiiowszemi 
ulepszeniami polecam niniejszćm usilnie pp. gospodarzom prosząc, 
aby mi ile można wcześnie nadesłali zamówienia, abym mógł pun­
ktualnie ich dostarczyć. (3056)

X iieiMisu Wrocław,
lejarnia żelaza i fabryka macłiiu.

jBerïin, 27 maja.
Niemiec, bank hyp. w 

Meiningn.
Niem, bank Union.

Niemieckie papiery.
Stowarzysz, dyskont.
Gota ¡ski bank kredyt. 
Hanowerski bank

Ileriii® Ł<illl!©rte Bydgoszcz,
Verlang. Gammstrasse.

Piekarnia Wiedeńska,
Ilyeepstoa ii. _

odebrała świeży transport mąki pestowskićj i poleca Szanownćj Pu­
bliczności swoje pieczywo w najrozmaitszych gatunkach, j. t. bułki 
studenckie, bułeczki wiedeńskie, rogale, prącie, hrioche, biszkopty 
rzymskie, sucharki, paluszki, strucelki z makiem, chleby angielskie i 
clilehy zwyczajne w cenie od 1 do 5 sgr.

Przyjmuje wszelkie obstalunki i zamówienia, na żądanie rozsyła 
codziennie rano pieczywo jak najregularniej i udziela kredyt miesięczny 
codziennym odbiorcom. (3050)

ill

Narodowa Spółka żeglugi parowej.
i Stara doświadczona linia

Z SżczecinadoNow. Jorku,

Assieryli. żiiiwiaręHi wedle 
Waltera i Wood’a do trawy i ztooźa (jedna z 
najlepszych konstrukcyi, grasfel do sia­
na, przctrzasaczy siana
itp. dostawiam po tej samej co w Wrocławiu cenie franko tutaj.Leszno w maju 1873. (3037)

G. SPIELER.

Co środę za 50 talarów.
Maurycy Detlictoe, Szczecin, Klosterstr. 3hv

Bliższćj wiadomości udzielą i pośredniczy w kontraktach przeprawy 
- -- - - ~ - • (2658)pan Józef EraenRel Szeroka ulica 22 w Poznaniu.

s<±>x-«,<3łx
»z1«*s1sl±o3i

Otwarcie sezonu dnia I maja, koniec dnia I października.
Zdrojowiska lecznicze Salzbrunn’u Oberbrunnen i Miihlbrunnen od dawna doświad­

czone przeciw chorobom organów oddechowych i żołądka, ponieważ łagodnie rozwal- 
niają, nie osłabiając. Wspaniałe zakłady dla kuracyi mlecznej i serwatkowej. Kuracja 
za pomocą, soków ziołowych. Naturalne żelaziste i sztuczne kąpiele. Kąpiele szlamowe. 
Tusze dla kobiet. Skład zamiejscowych wód mineralnych i wszystkich soli kąpielowych 
itd. Muzyka książęcej kapeli górniczej — teatr — oświetlenie gazowe — stacya poczto- 
wa i telegraficzna. Liczne dorożki i omnibusy. Najbliższa stacya kolejowa Altwasser (, 
godziny oddalona. Wspaniała okolica górska. (1665).

Książęco- pszczyńska inspekeya zdrojowiska.

ZDROJOWISKO SALZBRUNN -

Sutojekt, dobrze znający swój fach, 
znajdzie stałe zatrudnienie w cukierni

li. Moszezeńsbiego,

m

W czasie tegorocznego jarmarku poznańskiego na 
wełnę przyjmujemy tak jak zeszłego roku

W. Rycerska ul. Nr. 11
_(3068)_____________
w najpiękniejszych

_ gatunkach i rozmaite
¡flance do wysadzenia sprzedaje tanio 
A. Jortzig, Grobla 39. (3067)

Gïïorginie

fosada pisarza 
gospodarczego w 

rato© wie p. Wrze-
śnia już zajęta.

(3055)

W® Iffl©

w komisową sprzedaż
pod nadzwyczaj umiarkowanemi warunkami.

Bniński,Chłapowski, Plater i Sp.
(2955)

Pisarz gospodarczy
znajdzie miejsce od i lipca br. w 
Tlirziliepod T o r un i em. Tylko 
osobiste przedstawienie się uwzglę­
dni (3043)

Zarząd.
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Z powodu przeniesienia targu tutejszego na wełnę w miejsce, 
od środka miasta zbyt oddalone, i formalnego zakazu składania 
wełny w namiotach lub sieniach, powiększyliśmy znacznie dotych­
czasowe nasze w środku miasta położone (3007)

składy na wełnę
i nadmieniamy, iż zamówienia tylko wedle porządku, jak hsdą nad­
chodziły, uwzględnione zostaną. Warunki nasze znane. 

WrocłUW, dnia 24 maja 1873

Bank rolniczo-przemysłowy

Kwilecki, Potocki i Spółka.
FISIa WrocSawsfea.

BŁraffS pagiSeffów saa gieMaeli foerliMsfciój i poænansfeiéj

Dominium Oaoryń
Kościanem ma

400
rosłych, doskonale utuczonych
skopów

na sprzedaż. 

Poszukuje

ekonoma, kawalera
Dominium S*rzy sieka p
Wągrowiec. (3036)

Urzędnik gospodarczy,
kawaler, praktycznie i teoretycznie wy-!zas 
kształcony, opatrzony w dobre świa-rwa 
dectwa akademii agronomicznśj i rty’ 
komendacye jak najlepsze, poszukuje1!s 
miejsca zaraz lub od św. Jana.

Łaskawe oferty uprasza się przesłać "5 
pod adresem: T. T. poste restante1-;0 
Żnin. (3030) P,8t

¡M

pre: 
i di

(3054)

Dominium Stani­
sławowo II.

Piwowar,
Polak, znający jak najpraktyczniej m. 
swój fach, mogący się wykazać chlu- 
bnemi świadectwami, poszukuje stali 
posady. Obowiązuje się w największy»^ 
zakładach różnego gatunku .„piwa 
w najlepszy sposób warzyć na w
sną rękę. Adres: J. PiotroWS

ma (3058)

110 skopów

wev
(rei

’yr

Dresden, im Waldschlöschen.___(2^?

Leśniczy,KSZ

d© ctoowil na sprzedaż.

w dobre śWp
. ,dectwa,f29 lat mający, 

kuje miejsca jako leśniczy, strzelec Wn 
bażanternik od św. Jana lub św. MuL" !:zj 

Łaskawe uwiadomienia prosi na ręce pWł»..
ggE”“"” “e a"b"'i»«

rai

JJobrow. poż. państw. 
Prusk. poż. ukonsolid.

dito dito dito 
Obligi długu państwa 
Prem. poż. pańs. z 1864 
Listy zast. wsehodnio-

pruskie 
dito 
di o 
Uito

List .zast. pozn. (nowe) 
dito dito szląskie 

dito lit. A. 
dito nowe 

Zachodnio-pruskia 
dito 
dito 
dito 
dito
ditto — 

Listy rent, poznańskie 
dito pruskie 
dito szląskie

99| P- 
104 p. 
941 p. 
89 ż. 
125 ż.

«1

II serya 
nowe 
ditto

31
4
4
5 
4 
41 
4 
4 
4

83 p.
92 p. 
99i p. 
_ pl. 
8«ł p. 
82f p.
— pi.
— P- 
81| p.

981 P- 
IO3| p. 
88| p. 
98| p. 
92| p. 
93| p. 
94 ż.

Kwileckiego i Sp. bank 
Magdeb. stów, bankowe 
Magdeb. bank pryw. 
Meinigski bank kredyt. 
AuatryackTzakład.kred. 
Austr.-niemieeki bank 
Wschodnio-niem. bank 

dito dito produk 
Poznańs. bank prowino 
Pozn. bank prow. weks. 
Pruski bank 
Pruski zakład kredyt. 
Prowincyonal. stowarz. 

dyskont.
Szląskie stowarz. bank.

102| p.
901 pl. 
232| pl. 
107 p.
103| p.
80 p.
100 ż 
l05f p. 
129| pl. 
168-6-1 p. 
104 j p.
79 p.
65 ż.
196| p.
70 ż.
184f pł. 
84£ p

Czeska kolej zach.
B zesko-graiewska 
Kolońsko-mindeńska 
Krefeld-kępińska 
(Galicyjska Karola Lud 
H fils.-żóraw.-gubeńak. 
Hanowersko-altenb. 
Kolśj Rudolfa 
Leodium-Limburg. 
Uarcbijsko-poznańska 
Magdeburg-halb.. 
(Górnoszląs. kol. lit.A.C.

dito lit.B.
Austr.-frano. kolój :pań.

d-

Akcye bankowe.

Bergsko-mareh. bank
Berliński bank (stare) 

dito dito (nowe)
Berlińs. stowarz. bank, 

dito dito kasowe
Berlińs. bank lombard. 
Berlińs. bank meklers. 
Berlińs. bank meklers.

i produktów
Berliński bank produk. 

i handlu.
Wrocław, bank dyskon. 

dito prow. weksl. 
dito wekslowy

Centr. bank budowl. 
Centr. bank stowarz. 
Darmstadzki bank
¿to zwany Zettelbank

B a wski bank kredyt.

5

91j pl. 
102 p.j 
96Î* P'122( p. 
279i p. 
70 ż 
87j p.

91| p.

|59| p. 
9ój p. 

i 92 ż.
92| p 
198 p. 
113 p. 
17 lf pl. 
104$ p. 

(125 p.

140 pl. 
136 p.

Tellus, stów. ban. poz. 4 10o| p.

Akcye przemysłowe.

Berliński kantor drzew. 4 1051 p.
dito Nordend. 4 83-1 p.

Niemieckie tow. budo. 5 651 P-
Stowarzysz, immol. 4 97 p.
Browar Gratweil 5 92 p.
Niem. stów. ind. stal lit. A 5 1021 p.

dito dito lit, B. 5 99 p.
Dortmund Union (stare) 5 1401 p.

dito dito (nowe) 5 135 p.
Huty Hoerder 5 146 p.
dito Laura 5 230 p.
dito Lauchhammer 5 103 p.
dito Marienhlitte 5 106 p.
dito Massener 4 1141 p.
dito Redenhiitte 5 951 p.

Erdmannsdorf przędz. 5 75Í p.
Hoffmann’a fabr. wag. 5 631 P-
Kramsta fabr. □ 1021 p.
Berln. Passage. 6 80 p.

Akcye zakładowe i obligaeye kolei
żelaznych.

Akwizgrań.-mastrych. 
Bergsko-marchijska 
Beriińsko-zgorzelicka 

dito szczecińska

A.ustr. półn. zachodnia 
lito poł. państ j(Lornb.) 
Wsaliodniopruska kol. 

południowa
K 1. po praw. brz. Odry
Reichenberg-pard.
Nadreńska

dito lit. B. 
Reńska kolej (Nahe) 
Rumuńska kolój 
Rosyjska kolej państ. 
Schwajc-Union 

bito zachód. 
Starogardzko-poznań. 
Warszawsko-bydg.
W ars zawsko-wiedeńsk. 
Berlińsko-póln. z pr. p 
Krefeld-kępiń. z pr. p 
Halls.-żur.-gub. z pr. p 
Marchijsko-pozn. z pr. p.

lAmeryk. pożycz. 1882
dito nowa 

Renta francuzka 
Rumuńska pożyczka 
Pożycz, turecka z r.1865

dito z r.1869

Zagraniczne papiery.

—________ ____ ___«....................................—"
Moneta w złooie, srebrze i papierach.

£
Fryderyksdory
Napoleonsdory
imperyały
Dolary
Złoto w sztab.funt oeln. 
Srebra funt oelny 
Austryack. noty bank. 
Rosyjskie noty bank. 
Francuskie noty bank. 
Dyskonto wekslowe 

dito lombardowe

,zt.
Î0 113^- ż.

5. 91 pł.
— — ż.
1. 111 p.
-------żą.
— ph
89 p.
801 pł.
79 p.
6
7

Poznam, 28 maja.

Listy rentowe i zastawne.

Pozn. listy zastawne 
Nowe listy zastawne 
Listy rentowe pozn. 
Prowine. obligaeye 
Powiatowe obligaeye 
Powiatowe obligaeye 
Obligaeye miejskie 

dito dito
Szląskie listy zastawni 
Szląskie listy rent.

31
4
4
5
5
41
4
5

■?

95 Ż. /
89ł p. / S
921 ż.
1001 P- 
lOOf p.
921 p.
89 ż.
100| p.
821 p.
93| ż.

Akoye bankowe.

Szląskie stowarz.
4 185 p.

.4 133 p
4 104 ż.

{Papiery pruskie.

Pruska poż. ukonsolid.
dito dito.

Dobrowol. poż. państ. 
Prem. poż. państ. 1855 
Obligi długu państwa.

4 95 p.
103| ż.
991 p.
125 p.
89 p.

Krajowe keleje.

Szwajcar. Unia akc. z.
dito zachód, ake. z.z 

Tamines-land. akc. z. ' 
Warszawsko-bydg.ak.z. < 
Warszawsko-wied.ak. z.!

Zagraniczne papiery.

-T.

dito póln. pr. p. 
Bergsko-marchij.akć. z. 
Kolońako-imnd. akc. z. 
Krefeld-kępiń.! ak. zak. 
Halsko-żóraw.-gub. ak,z 

dito z praw, pierw. 
Hanowers.-altenb. akc. z/ 
Mag.-halb. akc. z. 
Marchijsko-pozn. akc. z. 
Dolno-szl.-march. akc. z. 
Górnoszl. lit A i C. ak. z.

dito lit. B. akc. z. 
Wsch. prńs. poł. akc. z. 
Kolśj po pr.. brz. Odry 

akcye zak.
Reńska kolej akc. z.

dito (Nahe) ake. z. 
Starogardzko-pozn. ak.z

39 p. 
103 ż. 
58 p. 
107 p. 
144 ż. 
83 p. 
52j p. 
72 p. 
69 p. 
128 p. 
73ł p. 
90 p. 
175 ż. 
155 p. 
42 p.

120 p. 
137 ż. 
38 p. 
99f p.

Zagraniczne keleje.

106|-g-j p. 
103-1 pl. 
182 p.

Austr.
dito
dito
dito
dito
dito

Rosyj

renta sreb. 
papier, 
losy z 1854. 
losy z 1858 
losy z 1860 
losy z 1864 

poż. prem. 1864 
'dito dito 1866 

Rosyjsk.poh. obligaeye 
skarbowe

Pols. listy zast. III em. 
dito nowe 
dito likwidaeyjn.

Ameryk, pożycz. 1881

3 64|-3í 
60-591 
90 p. 
114 p. 
91J p. 
98 ż.j 
130 p. 
127 p.

Beri, stowarz. bank. | 
dito dysk, komand.

Wróci, bank dysk, 
dito dito wekslowy

Kwilecki, Potocki i Sp. 
Meiningskł bank kred. 
Niemiec, bank hipot. w

Meining.
Wschod.-niem. bank 

dito produk.
Austr. zakład kredyt. 
Pozn. bank prowine.

dito prow. i weks.

124 ż.
235 p. 
95ł p. 
94 p. 
75 ż. 
129 p.

102 p. 
77 p. 
65 ż. 
166 p. 
107 ż.

p.

Czeska kolej zach. ak. z.!5
Brześć.-grąjew. akc. z. 5 
Kolśj Elżbiety ake. z. 5 
Galie, kol. K. Lud. ak. z. 5 
Kolśj Rudolfa akc. z. 5
„„i, __---------j.ak.z. 4
Aust. franc. kol. pńst. ak. 5 
dito półn.-zachod.ak.z.|5
dito poł.-państ(Lomb.)| 

akcye zak. 5
Reichenb.-pardub. ak. z. 
Rumuńska kol. akc. z. 
Rosyj. kol. państ. ak. z.

100 p.
33 ż. 
105 ż. 
95| p. 
72 ż. 
281 P- 
193 p. 
118 p.

109 p. 
73 ż. 
401 P- 
90 p.

Drakiem i Nakładem drukarni J. I. Kraszewskiego (Dr. W. Lebiński) w Poznaniu.

Amer. poż. 1882 
dito 1885

Włoska renta 
dito akcye tytun. 
dito obligaeye tyt

Austr. noty bank, 
dito renta papierowa

Austr. renta srebrna 
Pols. lik. listy 
Roa. listy zast. na grn. 
Ros.-amer.-poż. z 1870

dito 1871
Ros. noty bank.
Poż. tur. z 1865

dito dito. z 1869

95ł P- 
97 p. 
59| ż- 
625 ż. 
91| p. 
89 ż.
59
63-
63
88;
89
88

«o

Losy.

Brunświckie
Bukaresztskie
Kolońsko-mindeńskie
Finlandzkie
Austr. losy (60)
Medyoiańskie
Meiningskie
400 frc. losy tureekie

3|

24 p- 
— i. 
91Î P- 
10 i- 
9lł.P-

4| i- 
160 ż.

Akcye przemysłowe.

Centr. bank bud.Bcrlin.15 
Berlin, kantor drzewa. |4 
Erdmannsdorf przędz. 
Hoffmann’a fabr. wag. 
Huta Hoerder 
Stowarzysz, immobil. 
Kramsta fab.
Huty Lauchhammer

dito Laura 
dito Marienhütte 

Pozn. bro. (Feldaehloss) 
dito bank budowl. 

TTnt.v Redenhütte

198 ż. 
105 ż. 
81 p. 
;64 P- 
145 
981 P-
-p;100 ph 

233 ż. 
109 p. 
— i 
_ p. 
,95 ż.
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